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Jara chlost. r 


na nieletnich złoczyńców 
Londyn, 19 września, _ 
Telegram własny „Expressu“. | 
W- dniu wczorajszym tutejszy sąd 


dla nieletriich wydał znamienny: wyrok ` 


ma 11.chłopców, .przyłapanych na, kra- 
dzieży. owoców. Sąd: kazał przybyć 
ojcom: oskarżonych następnego dnia na 
posterunek policyjny z synami i tam 
sprawić chłopcom lanie w obecności 
rzodownika policji. 


t. Silbersteina 


wędruje na piechote do łodzi 


by prosić rodzinę zabitego fabrykanta o przebaczenie 
Niezwylsły gość w sioełecznym przyíwiicu 
ala włóczężów i žebraków 


Dobrodziej, przybywszy do stolicy |i ciągle przemyśliwał nad swym czy” 


Bódź, 19 września. 
Blisko ćwierć wieku temu, w pamięt 
nym roku 1905 zj 
ZABITY ZOSTAŁ NA STRYCHU WŁA 
SNEJ FABRYKI ZNANY FABRYKANT 
ŁÓDZKI MIECZYSŁ. SILBERSTEIN 
Do dnia dzisiejszego Łódź pamięta jesz- 
cze ów wstrzasający wypadek. Energi- 
czne dochodzenie przeprowadzone wów 
czas przez policję rosyjską naprówa- 
dziło na trop zabólcy. 


Okazało się, że był nim robotnik, 


którego nazwisko brzmiało 
DOPRODZIEJ. 
wom rosyjskie postawiły go przed 


są 6, 

Proces zabółcy Silbersteina wywo- 
łał w całem mieście ogromna sensacie. 
Dobrodziej skazany został ~. 

NA NAJWYŻSZY WYMIAR KARY 
— dożywotnie zesłanie na Sybir. Wy- 
rok utrzymał się we wszystkich tirstan 
cjach i Dobrodziej powędrował na da- 
leką Syberję. Po tym czasie zaginął po 
nim wszelki ślad, ZW 

Jak długo przebywał w tajgach Sy 
bira niewiadomo. ł OW 


niu pozostał aż do chwili wybuchu woj 
ny. Gdy nad Europą rozszalała wielka 
zawierucha wojenna, stwierdzono, że 
zesłaniec Dobrodziej uciekł z Syberii. 
Poszukiwania za zbiegłem nie dały żad 
nego rezultatu. Wkrótce zapomniano o 
nim zupełnie. 

' Tymczasem zabólca łódzkiego prze- 
mysłowcą wędrował z dalekiei Syberii 
do ojczystego kraju. Milka, lat trwała ta 


żmudna, wędrówka i Dobrodziei musjał 


przezwycjężyć niezliczoną ' ilość prze- 
szkód, uciekł bowiem bez grosza w, kje- 
szeni. EEA EOT 
Całą drogę niemal musiał wiec odby- 
wać pieszo, przedostając sie nieraz pod 
kulami straży przez granicę. Przed, kil- 
ku tygodujamj dotarł wreszcie przez ni- 
kogo niepoznany do Warszawy.: Przed 
24 laty, gdy zasjadł na. ławie, oskarżo- 
nych w łódzkim sądzie był jeszcze bar- 
dzo młodym, a wrócił. iako _ == — 
SIWY, PRZYGARBIONY STARZEC, 
- NIEZDOLNY JUŻ DÓ PRACY, 


Czuł sję zupełnie bezpieczny, ‘atio, 


wiem nie mogło być inoww'o tem, aby 
go ktoś poznał, zresztą grzech swój! o: 


Przypuszczać należy, że na wygna= | kupił nieludzką męką w taigach Sybiru 


ano moralne 
w urzędach sowiecRkichi 
Moskwa, 19 września. 
„Moskiewska „Nasza Gazeta“ w ar- 
tykule p. t.: „Galerja przestępstw”, o= 
mawia skandaliczne stosunki w peters- 
'purskich urzędach sowieckich. w któ- 
rych panują według wyrażenia dziennj- 
ka, „takje wyuzdanie j orgie. o których 
nawet marzyć nie można w naiwyuzdań 
szych spelunkach bulwarowych pary- 
skich, 
W głównym urzędzie sowieckiego go 


spodarstwa kierownicy komuniści Na- 


radow, Godunow i Lechcjński urządzali 
w biurach „polowania* na biuraljstki i 
robotnice, które padały ofiarą ich zwy- 
rodniałych instynktów. W  „polowa- 
niach“ tych brał również czynny udział 
naczelnik floty wojennej Zuięw. 
Dyrektorzy czerwoni uwiedli w ten 


sposób setki robotnic į uczenie. a nie- 


szczęśliwe kobiety w ręzultacie szuka- 
ły ucieczki w samobójstwie, lub na ulj- 
cy. Sprawą tą zajęły się odnośne władze 
sowieckie. i 
TERE" 


Saiemunicza banda 
która tłucze szyby 
Londyn, 19 września. 
(Telegram własny „Expressu”) 
Od tygodnia blisko cała policja lon- 


inie miał dachu nad głowa, ani też żad- 
nego źródła, skądby mógł czerpać środ 
ki utrzymania, Po długich i uciążliwych 
staraniach otrzymał w barakach dla bez 
| domnych, mieszczących się przv ul. Dzi 
kiej w t. zw. „cyrku“. Przy meldowaniu 


podał się za Stanisława  Dobrodzicja, 


|Niktby nie zwrócił tu uwagi na zgarbio 
ną.postać starca, gdyby on sam nie 0: 
powiedział o swej przeszłości. Bu): 
Widać gryzło go sumienie. które uje 
dawało mu spokoju. Pewnei nocy Do- 
brodziej leżąc na barłogu j. nie mogąc 
zasnąć í 
ZWIERZYŁ SIĘ SWEMU SASIADOWI 
że ma na sumieniu życie łódzkiego prze- 
mysłowca, Wyznanie to zrobiło wstrzą- 
sające wrażenie na jego towarzvszu, któ 
ry poczał go wypvtywać o szczegóły. 
Dobrodziej opowiedział więc, że jest 0- 
wym robotnikiem, który w roku 1905 
zabił w Łodzi Stanisława Silbersteina, 
Opowiedział również, że już.na Sy- 


erji 1 r ts PE 
SUMIENIE NIE DAWAŁO MU SPO- 


nem, aż wreszcie 
-WPADŁ W OBŁĘD. 


Nie może usiedzieć na miejscu. Jakaś. 


niezbadana a potężna siła pcha .go na- 
przód. Gdy chodzi zapomina o sobie © 
swym czynie, zajęty jest innemi myśla- 
mi i wtedy czuje się lepiei. Dlatego też 
wędruje z miasta do miasta, ze wsi do 


VM. > 

BYLE TYLKO ODZYSKAĆ SPOKÓJ. 
Poaroczti opowiedział ponadto swe 

mu towarzy$zowi, że prześladuią go la- 

kieś krwawe widma, potworne wizje, 

które zatruwają mu każdą chwilę. Cłą- 

gle widzi przed oczyma postać 

ZABITEGO PRZEMYSŁOWCA 

ŁÓDZKIEGO. 

- W kilka dni po tygh wynurzenłach 
starzec znikł nagle z przytułku dla bez- 
domnych, Przed odejściem zwierzył się 
ponownie swemu towarzyszow!, że mu 
si udać się nieszo do Łodzi. gdzie chce 
PROSI O PRZEBACZENIE RODZI- 
'«NĘ ZAFITEGO: PRZEMYSŁOWCA. 
Oświadczył przy tem, że dopóki tego 
przebaczenia nie uzyska, nie będzie 
móc odzyskać spokołu. 


Miasteczko plonie? 


Dotuchezas padło fuż ofiara ży- 
wiolu 30 domów mieszkalnych 


'Dziś rano o godzinie 7 min. 30:7 nieu- 
stalonych dotychczas powodów wybuchł 
pożar w miasteczku Gorzkowice pod 
Piotrkowem. Siła żywiołu była tak. wiel- 
ka, że w jednej chwili kilkanaście domów 
mieszkalnych. stanęło w płomieniach.. 


„Na miejsce pożaru zjechały się wszy- 
stkie okoliczne straże ogniowe, Mimo wy 
tężonej akcji ratowniczej, do chwili gdy 
oddajemy numer na prasę, nie zdołano 
opanować rozszalałego żywiołu. 

W chwili obecnej , 
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Tragedja w „Zaciszu” 


JRłody szofer zastrzelił się przez nieostrożność 


Łódź, 19 września. 

Restauracja „Zacisze“, mieszcąca. się 
przy ul. Rzgowskiej Nr. 56, była w go- 
dzinach wieczorowych dnia wczorajsze- 
go terenem tragicznego wypadku, który 
pociągnął za sobą śmierć młodego, bo za- 
ledwie 31-letniego człowieka.  . 

Przy jednym .ze stolików zasiadało 
liczniejsze towarzystwo, spożywając ko- 
lację suto zakrapianą alkoh »len. Po Kil- 
ku godzinach całe towarzystwo było 
mocno podchmielone. c 

Wśród ucztujących 
również BÓG” 

szofer, 31-letni Kowalski, 


znajdował się 
; OU dj 


dyńska zaniepokojona jest śmiałem! | zamieszkały przy ul. Dąbrowskiej Nr. 25. 


wystąpieniami nieznanej 


dotychczas |Był on podchmielony niemniej od-innych 


bandy, która wybija szyby wystaw iji w pewnym momencie |. i 


mieszkań. W ciągu bieżąego -tygodnia 


wyciągnał z kieszeni rewolwer. 


wybito 3.000 szyb wystawowych. W.|Siedzący przy stole zerwali się z miejsc, 


dniu wczorajszym wybito 650 szyb. 


W | przypuszczając, że Kowalski zacznie po 


żadnym z tych wypadków. nie zdołano | pijanemu strzelać, jednakże ten uspokoił 
przyłapać sprawcy. Policja aresztowała jich, że chce jedynie pokazać im rewp|- 
tymczasem tylko jednego osobnika, por;wer, nie mają więc powo 
dejrzanego o przynależność do taijemni- 


czej bandy. 


du obawiać się. 


Powiedziawszy to, Kowalski zaczał | 


manipulować rewolwerem, jednakże tak 


mieszczęśliwie, że rewolwer wystrzelił. 
Kula ugodziła Kowalskiego w skroń, 
kladąc go trupem na miejscu, 

Przerażeni Świadkowie tej tragicznej 
sceny, zaalarmowali natychmiast pogo- 
towie ratunkowe, jednakże przybyły. na 
miejsce lekarz zastał stygriące już zwło- 
ki ofiary własnej nieostrożności. 

- Zwłoki nieszczęśliwca zostały zabez- 
pieczone na miejscu do chwili przybycia 
władz policyjnych, które prowadzą w tej 
sprawie dochodzenie, | 
RES 


Wybuch wulianu 


Port de France (Martynika) 19.9. 
Wulkan Montpeller, pamiętny ze 
swego wybuchu'w:!r. 1902; wznowił w 
diu wczorajszym działalność erupcyj: 
ag. Czynny: jest jeden krater. 
Władze zarządziły, odpowiednie środ 
ki ostrożności. Na miasta Saińt Pierre i 
Morne Selugo pada deszcz popiołu. Lud 


tereryi ` : 


plonie 30 domów mieszkalnych, 
których nie da się już uratować, * ___ 

W całem!: miasteczku panują nieoplsas 
na rozpacz i panika. Przeszło 100 rodzin 
znajduje się już bez dachu, a niewiadomo 
jeszcze, czy straty skończą się na płoną” 
cych dotychczas domach. 

Przy gaszeniu pożaru bierze udział 
cała ludność miasteczka, oraz okolicz= 
nyu Wsi. S 

Na miejsce pożaru zostat wydelego= 
wany z Piotrkowa do pomocy oddzłał 
wojska. 

M „ESA szaleje z niezmniejszającą się 
Sir oak i 
Zabit öne 
poczem strzelił do siebie 
: Kraków, 19 września. ` 

W domu nr. 22 przy ul. Sebastiana 
tozęgrała się wczoraj rano krwawa tras 
gedia małżeńska w mieszkaniu ślusarza 
Łopatowskiego, który niedawno utracjł 
posadę z powodu nałogowego pijaństwa. 

Po kłótni, której echa dochodziły do 
sąsiadów, usłyszano kilka strzałów. Gd 
sąsiedzi wpadli do kuchni Łopatowskich 
zastali tam. oboje małżonków bez życia, 
Ona miała ranę postrżałowątwarzy,przy 
czem kulą przeszła przez czaszke na wy 
lot, on. zaś miał przestrzelona skroń, 

Śledztwo ustaliło, że najpierw Łopa* 
towskj dał śmiertelny strzał w kierunku 


ność w popłochu opuszcza zagrożoae | Żony, następnie zaś sobie odebrał życie, 


- 


Rewelacje 
pruskiego kontr-adnurała 


o nowej flocie wojennej Niemiec. 


Jakby w odpowiedzi na rozbroje- 
milowe pogłosy z Ligi narodów I wzmo* 
żone usiłowania Mac Donalda uzgod- 
nienia z Ameryką zasad ograniczenia 
zbrojeń morskich, flota niemiecka roz- 
poczęła blisko 2 tygodniowe manewry 
na Bałtyku. a 

Równocześnie poseł do Reichstazu 
berlińskiego, kontr-admirał Bruem'na- 
haus zamieszcza w prasie niemieckiej 
artykuł na temat floty wojennej Rze- 
szy. 
— Siła na wschodzie, Die Macht im 
Osten — brzmi tytuł tych niezwykłych 
wynurzeń, które nie powinny prze- 
brzmieć bez echa w Polsce, do którci 
niewątpliwie odnosi się to określenie — 
przytacza przedewszystkiem siłę floty 
„wschodu“. 

Kontradmirał | pose? do Reichstagu 
ną floty niemieckiej. Posłuchajmy: 

Cztery okręty liniowe: „Schleswig” 
Holstein“, „Schlesien“ (Śląsk), „Elsass“ 
(Alzacia) i „Hessen“. 

Z końcem 1929 r. będą gotowe 4 krą 
żowniki: „Koenigsberg“, „Emden“, 
„Karsiruhe*, „Koeln“. (Kolonia), 

Wreszcie 3 dywizje liczące łącznie 
19 torpedowców, 7 nowych łodzi pod- 
wodnych, szereg poławiaczy min, a tak 
‘że wiele okrętów szkolnych. 

— Zapewne, dodaje wysoki oficer 
marynarki niemieckiej, flota ta nie jest 
wielką, ale nie bez znaczenia jest oży- 
wiający ią duch. 

Wyrazem tego ducha jest 1 ton wy- 
nurzeń kontradmirała. Stwierdza on z 
satysfakcją, że wreszcie przestały w 
Niemczech budzić krytykę podróże flo- 
ty poza granice obszaru morskiego 
Rzeszy, 

Przekonano się, że nie może być mo 
wy o rozwinięciu wielkłlego handlu za- 
morskiego, bez zademonstrowania flagi 
wojennej zagranicą. Wielki raid niemiec 
kich okrętów wojennych w r. 1025, 
określa kontradmirał niemiecki, jako 
wyprowadzenie floty „na sceńęg*; I do- 
daje: dokonano tego z iniciatywy i pod 
naciskiem ministra spraw zagranicze 
nych dr.Sresemanna! 

. Służymy pokojowi, twierdzi dalej 
kontradmirał. Sytuacja polityczna w 
państwach wschodnich ma w sobie za- 
rodki niepokoju. W tych warunkach 
rozwój floty niemieckiej jest w intere- 
sie całego Światła — zapewnia wkońcu 
autor. > 
= Polska, dla której flota niemiecka, 
bynajmniej nie jest tak „mata“, inne ma 
o tem poięcie. Ta zbrojna w armaty i 
torpedy pruska „gwarancja pokoju” 
musi być przez nas uważana za źródło 
niepokoju i zwiastuna niebezpieczeń- 
stwa w Europia. 


'Sowiety sprzedają 
pamiątki polskie 


Z Leningradu donoszą, że przybył tu 
specjalny delegat głównego urzedu na- 
uki i sztuki ZSSR. t. zw. „Gławnouki” 
— Lie, który ma szerokie pełnomocnic- 
twa w kwesti wyznaczenia į segrego- 
wania przedmiotów muzealnych, 

Za kilka tygodni rynek antykwarski 
Europy otrzyma nową partie wysoce 
cennych zabytków, dotyczących histo- 
rji państw europejskich, głównie zaś 
Francji, Niemiec, Szwajcarii, Holandi i 
Włoch. 

Wśród eksponatów są rzeczy, które 
są również związane z historia Polski 
przedrozbiorowei. 

Miarodajne czynniki sowieckie tiu- 
maczą wywóz zabytków z Rosii chęcją 
pozbycia się rzeczy które zupełnie nie 
przedstawiają wartości historycznej dła 
naukj proletarjackiei i częstokroć stano 
wią przeszkodę do zrozumienia ziawisk 
dziejowych w ujęciu materialistvcznem. 
00ROGO0CET00GDOOOGSOB00DE0006 


Br. med. 


J. POLAK 


Choroby wewnętrzne i allergiczne 


(astma, pokrzywka, artretyzm, reunalyzm 
ul. 6-go Sierpnia 22 


fr. I piętro, 
przyjmuje od 9—12 i od 8—9 w. 


tel 64-21. 


EXPRESS” 


. 
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JASKINIE GRY 


wSZANGHAJU 


wprawiają nawet europejczyków i amerykanów 


w podziw swym przepychem 


i wygodami. 


‘Demon hazardu szasta milionami 


dział policji, że jednak właściciel uprze- 
dzony jest zawczasu, więc też komisarz 
policji konfiskuje dla formy kilka dro- 
biazgów. Procesowi gry w szulerni wizy 
ta policji wcale nie przeszkadza. 

Tyle, jeśli chodzi o koncesję europej- 
ską. Natomiast na terenie koncesji mię- 
dzynarodowej domy gry są jeszcze licz- 
niejsze. przytem jedne z nich otwarte są 
tylko dla cudzoziemców, inne zaś wyłą- 
cznie dla chińczyków. Wszystkie są wspa 
niale zorganizowane i wyposażone bar- 
dz bogato. Każdy, kto się tam dostaje, 
podziwia w fe salony o przepysz- 
nych obiciach, posadzki pokryte koszto- 
wnymi dywanami stoły gry, gdzie w mil- 
czeniu toczy się kulka z kośći słoniowej, 
puszczona przez eleganckiego chińczy- 
ka, obserwowana jest bardzo uważnie 

SETEC OONAN EESAN 


WIZJA LOKALNA 
wypadła naogół na korzyść oskarżonego 


Szósty azień sensacyjnego procesu Halsmana 


zwłok starego Halsmanna 
były otwarte. 

a oskarżony, chociaż wszystko widział 

zachowywał się zupełnie obojetnie. 

Przesłuchano lekarza d-ra Fritza, 
który przeprowadził obdukcie zwłok, a 
ten stwierdził, że 

drzwi stodoły były zamkniete, 

a więc jest rzeczą niemożliwa. bv oskar 
Żony mógł widzieć obdukcije zwłok. 

o drodze przedsięwzieło szereg 
prób bia i wzrokowych, które 
naogół wypadły 

na korzyść oskarżonczo. 

Samo miejsce wypadku nie przedsta 
wią się zbyt stromo. Wartki strumyk, 
przepływający przy podnóżu eluszy mo 
wę ludzką. Członkowie ekspedvcji mu- 
szą donośnie krzyczeć, by się porozu- 
mieć. 

Oskarżony kilkakrotnie demonstro- 
wał w jaki sposób zbiegł ze swego miej 
sca, chcąc ratować oica. 

Dziś dalszy ciąg procesu. 


Maro kto wie zapewne, iż Szanghaj 
może być uważany za stolicę szulerni, w 
każdym razie na obszarze koncesji euró- 
pejskiei działa pięć domów, gdzie upra- 
wiane są wszelkie gry hazardowe, z te- 
go trzy domy gry mają pozwolenie poli- 
cji, dwa zaś inne „pracują“ potajemnie. 

Pod koniec roku chińskiego wszyst- 
kie domy gry zorganizowały syndykat. 
Każdy z nich płaci miesięcznie do wspól- 
nej kasy od 30 — 40 tysięcy dolarów, 
przeznaczonych wyłącznie po to, by 
wszelkiemi możliwymi środkami przeku+ 
pić czy uspokoić policję, włóczęgów i że- 
braków. Na ten „zbożny* cel idzie jak 
widzimy całkiem poważna suma, bo 180 
tysięcy dolarów miesięcznie. Skutki są 
znakomite. Zdarza się czasami. że do te- 
go czy innego domu gry przychndzi od- 


Szęść dni trwają już w Insbrucku roz 
prawy sądowe przecjwko  238-letniemu 
studentowi Filipowi Halsmanowi. oskat 
żonemu o zamordowanie ojca, a sąd cia- 
gle jeszcze zastanawia się nad dręczą- 
cem pytaniem: 

— Winen, czy nie winien?.. 

W celu naidokładniejszezo zbadania 
sprawy urządzono wczoraj wizie lokal- 
ną, o czem donosił już „Express*. 

Wycjeczka na miejsce zbrodni trwa 
ta dwa dni. Gdy członkowie trvbunału 
wraz z sędziami przysięgtymi przybyli 
do celu, oskarżony na widok fatalnego 
miejsca, gdzie zginął jego ojciec, 

wybuchnął głośnym płaczem 
Tzwrócił' się do sądu oraz do ławy przy 
siegłvch, zapewniając ponownie o swej 
niewinności. 

Wizja lokalna zniweczyła niektóre 
zeznania świadków obciążających. Cho 
dzi tu głównie o okoliczność. że świad- 
kowje cj oświadczył. iż drzwi stodoły, 
w -której przeprowadzono obdukcię 


JHainowsze „pomuysły” 


oszustów w GBolszemwji, żerujących 
na... nieuczciwości ludzkiej 
Jeden z korespondentów pism zagra- | były fałszywe, tylko tak doskonale pod- 
nicznych, bawiący w Odesie, nadesłał | robione, że ich poznać nie można, Potem 
swojemu dziennikowi dwa bardzo cieka- | dodał, że właśnie udało mu się nabyć 
we przykłady oszustwa, praktykowane- | 100 tysięcy rubli takich monet, które on 
go w Sowietach, gotów odstąpić za 30 tysięcy rubli, gdyż 
Oto np. w dzienniku „Charkowskija | nie ma możności puszczenia ich w obieg 
Wiedomosti" pojawił się anons, że zna. |bez wykrycia i bez skazania na śmierć. 
leziono złoty zegarek i że znalazca go- Bankier zgodził się na kupno, a to- 
tów jest go oddać właścicielowi za zwro. | war miał być dostarczony na stacji Bir. 
tem kosztów w kwocie pięciu rubli. rę as y Birsuli feni odj 
Zgłosiło si ubę aż tysiąc osób, ostarczył ca ego zapasu lalszywych mo- 
ae OWC 977 p Każdemu ze |net bankierowi, Który każdą z nich 
zgłaszających się rzekomy znalazca po- zosobna zbadał i nie mógł odróżnić ich 
kazywał błyszczący złotem zegarek, py- od prawdziwych, 
tał, czy to jego, a na potwierdzającą od- Schowawszy do kieszeni 30 tysięcy 
powiedź, wręczał go rzekomemu właś. | rubli w papierach, grek wsiadł do po- 
cicielowi, chowając do kieszeni pięć | ciągu z bankierem, a kasetkę z moneta- 
rubli, mi umieszczono na półce. Po drodze do 
Zabawkę tę przerwała policja, która | Odesy grek wysiadł na jakiejś stacji, aby 
jednakże z oszustów zdołała aresztować | napić się herbaty, ale pociąg tymczasem 
tylko jednego, bo inni się ulotnili. e | ruszył i odjechał. 
chociaż pokazało się, że zegarek był Bankier o to nie troszczył się, mając 
ołowiany i wart conajwyżej półtora TU- | skarb w swojem posiadaniu, ale w Ode- 


A] 
0- | sie zjawili się dwaj żandarmi i odrazu 
no wysokiej kary, bo zdołał stwierdzić, 7 £ ) 


” 


bla, nawet temu jednemu nie wymierzo- 

j f sięgnęli po kasetkę, zapytując bankiera, 
że każdy ze zgłaszających się uznał ze- czy ona do niego należy Bankier w prze- 
konaniu, że fałszerstwo wykryto, Wy- 
parł się wszystkiego, żandarmi kasetkę 
zabrali, a potem... wręczyli za sowitą na- 
przeprowadził w Odesie jakiš rzekomy | grodą doktorowi greckiemu, który na- 
doktór grecki. stępnym pociągiem przyjechał do Ode- 

Zgłaszał się przez kilka dni do pew- | sy 
rego bankiera o zmianę złotej 10-ru- 
blówki, za każdym razem ostrzegając go, 
ażcby dobrze zbadał, czy moneta nie 
jest fałszywa, przyczem zawsze bankier 
stwierdzał jej prawdziwość. 


garek za swoją własność i dobrowolnie 
składał pięciorublówkę... 
Na większą skalę podobne oszustwo 


Grek bowiem umyślnie został po dro- 
dze, aby zateleśrafować do Odesy o za- 
trzymanie dla niego zapomnianej w wa- 
gonie kasetki, nie dodając, co jest we 
wnętrzu, Ale gdyby nawet żandarmi byli 

Po tygodniu grek zjawił się znowu, |zajrzeli do środka, jemu niebezpieczeń. 
wziął bankiera na bok i zwierzył ma się stwo nie groziłoby, gdyż złote monety 

z tajemnicy, jakoby wszystkie monety; były... prawdziwe! 


"przez uśmiechniętych graczy płci oboj- 
ga. przyczem kobiety zawsze są we 
| wspaniałych sukniach. Wszyscy strzegą 
uważnie swych kolorowych żetonów, pil- 
nują procesu gry, przeciągającej się sta- 
le od wieczora do rana. 

Zbyteczną jest rzeczą mówić, iż za- 
rządy szulerni czynią wszystko. by Ścią- 
gnąć graczy do domów gry i utrzy 
ich tam jaknajdlużej. Tu też o określonej 
godzinie po grających zajeżdżają zbyt- 
kowne samochody, które odwożą każde- 
go po grze do domu; na miejscu odbywa 
ja się wspaniałe kolacie, obficie zakra- 
piane szampanem, dyskretne palarnie o- 
ajun dla zaprzyjaźnionych, oryginalne 
restauracje chińskie. Naganiacze i naga- 
niaczki domu erv oraz różne damy do to- 
warzystwa zabawiają klijentów, a głów- 
nym ich celem jest ściąganie publicznoś- 
'ci do stołów gry. Za tę swoja „pracę” o- 
trzymują oni 10 proc. „zdobytych“ przez . 
kluby sum. 


Różnorodna 
publiczność 


Nic też dziwnego, że w jaskiniach gry 
można spotkać najróżnorodniejszą pub- 
liczność międzynarodową. Zwłaszcza 
po północy przewija się tam cała Europa 
i cały Wschód. Przybywają masami plan 
tatorzy z Indji i Filipinów, przemysłow- 
cy japońscy, finansiści, rosyjscy uciekł- 
nierzy, amerykanie, anglicy, portugalczy 
cy. brazylijczycy, meksykanie, mongoło- 
wie i kantończycy. 

Niedawno np. zgrał się tam całkowi= 
cie pewien oficer marynarki włoskiej, 
podczas gdy jakis grand hiszpański zgro- 
madził olbrzymią fortunę. 

Jakie tam pannią stosunki, najlepszym 
dowodem są ogłoszenia, ukazujące się 
stale w prasie codziennej, a głoszące, że 
w takim 4 takim magazynie są na snrze* 
daż czy do wynajecia ruletki wszelkich 
wzorów. . 

Jednakowoż domy gry odczastt do 
czasu mają nieprzewidzianych gości. Tak 
np. banda południowych rozbójników mor 
skich, nudząc się w Szanghaju, wpadła 
do jednej szulerni z rewolwerami. Wszy- 
scv uczestnicy gry musieli podnieść rę- 
ce do góry, rozbójnicy zabrali calą g0= 
tówkę w kasetce i wyszli. 

Następnego dnia jednak odesłali oni 
kasetkę z całą zawartością, tłumacząc li- 
stownie, że ich napad był jedynie manew- 
rem, mającym służyć za dowód, czem 
mogliby być dla domu gry, gdyby tylko 
chcieli. Zobówiązywali się oni sumiennie 
do tego, by za dość znaczną codzienną 0- 
płatę od szulerni nie niepokoić jei więcej 
i pozwalać, by wszyscy gracze uprawia- 
li swe „rzemiosło* w spokoju, Właściciel 
szulerni musial się na te warunki zgodzić. 

Rozumie się samo przez się, że w szit- 
lerniach szanghajskich grają nietylko w 
ruletkę. Uprawiane są tam także: poker, 
chemin de ter, loteryjka i inne, Panują 
tam obyczaje specjalne, a długi honorowę 
OW są w sposób zupełnie szczę” 
gólny. 


110 tysięcy dolarów 
w ciągu nocy 


Niedawno naprzykład pewien wysoki 
dygnitarz chiński, wchodzący w skład 
zarządu miasta, grał bardzo grubo w je- 
dnym z klubów i przegrał 110,000 dola- 
rów, które wypłacił wygrywającemu w 
biletach banków miejscowych. Już ied- 
nak w najwcześniejszych wydaniach 
pism z dnia następnego ukazała się w 
„dziennikach chińskich notatka, głosząca, 
że nasz dygnitarz został ograbiony z por 
tfelu, w którym było 710 tvsięcy dolarów 
w banknotach banków miejscowych, przy 
czem sprytny chińczyk podał dokładnie 
pochodzenie banknotów i numery. 

Wygrywający był wobec tego bezsil- 
ny zupełnie, obawiał się zresztą, że dzię- 
ki zuchwalstwu chińczyka może się łatwo 
dostać do więzienia. nie puścił więc w 
| ruch am jednego dolara, Doświadczeni o- 
powiadaią, że tego rodzajn przygód w 
|szanzhajskich szuierniach bywa bardzo 
j wiel n 
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Rozenblun 


po dokonaniu s 


w 4£odzi i 


Parszawie 


iRozenbaum-dwaj bendyci 


zeregu niezwykle zuchwałych napadów 


stanęli wczorai przed łódzkim sądem 


Jak to detektyw Saluszek wykryl zbrodniarzy przy pomocy... guzika 


Łódź, 19 września. 


__ 25-letni Jakób Rozenbaum oraz 30-let- 
ni Chil Rozenblum posiadali bardzo bo- 
gatą przeszłość kryminalną. Mieli oni 
ua sumieniu niezliczoną ilość napadów 


rabunkowych i włamań, niejednokrotnie 


mimo swój młody stosunkowo wiek, od. 
siadywali kary więzienia i byli dobrze 
znani policji różnych miast. „Express“ 
pisał niejednokrotnie o tych dwóch zbi- 
rach łódzkich. 


Zuchwały napad 


Jednym z ostatnich czynów tej ban- 
dyckiej spółki w Łodzi był 
napad na inkasenta łódzkiego Towa- 
rzystwa Handlowego. 
Szczegóły tego głośnego w swoim 
czasie napadu przedstawiają się nastę- 
pująco: 
W dnłu 7 lutego 1928 roku wracał do 
domu zamieszkały przy ulicy Konstanty- 
nowskiej Nr. 42 inkasent łódzkiego Tow. 
Handlowego, Pinkus Rubinstein. Miał on 
przy sobie teczkę, zawierającą 
15.000 złotych, 153 dolary, 700 marek 
niemieckich 


c : 

oraz pewną ilość weksli. Qdy Rubinstein 
znalazł się na schodach, prowadzących 
do jego mieszkania, ujrzał jakichś dwóch 
osobników schodzących z góry. W chwili 
gdy osobnicy ci go mijalt, jeden z nich 
wyciągnął z pod palta kawał żelaza i 
uderzył nim Rubinsteina w głowę, dru- 
gł zaś wyrwał mu teczkę z pieniędzmi, 
poczem obaj zaczęłi uciekać. 


Pogoń bez rezultatu 


Ogłuszony w pierwszej chwili Ru- 
binstein bardzo szybko odzyskał przy- 
tomność i puścił się za uciekającyini w 
pogoń, wołając: ł 

— Policja! Ratunku! Trzymajcie 
bandytów? 

W momencie, gdy Rubinstein wybiegł 
na ulicę, przechodził tamt posterun- 
kowy Ogiński, który również rzucił się 
w pogoń za napastnikami, Do ścigających 
przyłączyło się kilku przechodniów. Zau- 
ważono, że jeden z napastników pobiegł 
w stronę ulicy Gdańskiej, drugi zaś, pó- 
sładający teczkę ze zrabowanemi pie- 
„niędzmi wpadł do bramy domu Nr, 44 
‘przy ulicy Konstantynowskiel. Ścizający 
postanowił więć ująć napastnika, posia- 
dającego zrabowane pieniądze. 

Jednakże napastnik ten 
wyciągnął rewolwer i, uciekając, zaczął 

się ostrzeliwać. 
Wyciągnął rewolwer również posterun- 
kowy Ogiński i chciał strzelić do ucieka- 
jącego, jednakże rewolwer zaciął się. 
EOD WRC NKZEST EEA 


Tragiczne wyścigi 


motocyklowe. 
3eden x zawodników 
w agonii. 
Bydgoszcz, 19 września. 
W czasie odbywających się onegdaj 
wyścigów motocyklowych na trasie 
Bydgoszcz — Toruń — Grudziądz jeden 
z zawodników Jan Prelewicz z Gru 
dziądza, jadąc z szybkością 120 km. na 
odzinę, wpadł na skręcie tuż przed 
Śncókdzam na drzewo przydrożne. 
Ciężko poranionego Prelewicza w 
stanie beznadziejnym przewieziono do 
szpitala w Grudziądzu. ` 
Motocykl uległ zupełnemu rozbiciu. 
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Skorzystał z tego uciekający, przesko- 
czył płot na podwórze sąsiedniej posesji, 
skąd przedostał się na podwórze domu 
Nr. 15 przy ulicy Gdańskiej, a stamtąd 
wybiegł na ulicę i i 
znikł w ciemnościach nocy. 
Wszelkie poszukiwania policji śled- 
czej nie dały żadnego rezultatu 
napastnicy zniknęli, jak kamfora, 
a razem z nimi zrabowane pieniądze. Je- 
dynie w podwórzu domu Nr. 44 przy uli- 
cy Konstantynowskiej zraleziono przy 
płocie guzik, który oderwał się od palta 
bandycie w chwili, gdy przeskakiwał 
przez płot na sąsiednie podwórze. Był to 
jedyny dowód rzeczowy, 
taki bandyci pozostawili po sobie. 


Skok z 3-go piętra 

Tymczasowo bandyci ci. jak się póź 
niej okazało, Rozenbaum i Rozenblum, 
po dokonaniu napadu rabunkowego przy 
ul, Konstantynowskiej, wyjechali na „go 
ścinne wystepy“ do Warszawy, Nim 
jednakże zdołali oni tam przystąpić da 
WZZEPAKIZESCAYREEE EPA 


Masakra 


„pracy“, zostali „wsypani“ 

' przez pasera Kaca. 

z którym mielj stare osobiste porachun- 
ki. Po arsztowaniu Rozenberza i Ro- 
zenbłuma przez policję warszawską, zo 
stali oni zaprowadzeni do urzędu śled- 
czego celem przesłuchania. Gdy pod 
strażą wywiadowców znajdowali się w 
poczekalni urzędu, mieszczacei sję na 
trzecjem piętrze, Rozenblum w pew- 
nym momencie podbiegł do otwartega 
okna j 

z wysokości trzech pięter skoczvł na u- 


ulicę. 
Cudem jakimś uniknął om Śmierci, od- 
niósł jedynie złamanie nogi. lecz mimo 
to starał się uciekać, 
Z zamieszania jakie powstało po wy 


'skoczeniu Rozenbluma przez okno, sko- 


rzystał Rozenberg, wybiegł na schody, 
a następnie na ulicę j zaczał ucjekać. 
Rzucono się za nim w pogoń, w czasie 
której Rozenberg ostrzeliwując Się z re- 
wolweru, 
położył trupem wywiadowce urzedu 
śledczego Chojnackiego, 


rodzimy 


Frezy osoby ranne w kiótni o mieszkanie 


Warszawa, 18 września. 
Huk wystrzałów, wołania o pomoc, 
krzyki i jęki wywoływały wczoraj po- 
płoch wśród mieszkańców posesji ulicy 
Leszno Nr. 32. 
„Nadbiegła zaalarmowana 


palca i to 
w samą porę, by ująć jakiego 


mężczyz= 


nę, który z rewolwerem w ręku zamie- 


rzał wyskoczyć oknem z faciatki plerw- 
szego piętra. > 

Na facjatce tej właśnie rozegrał się 
krwawy dramat rodzinny. Podłożem, na 
którem wyrósł, był ów nieszczęsny, nę- 
kający ludność niezamożną głód miesz- 
kaniowy. i i s 

Lokal, złożony z vokolku Ł kuchenki 
na facjacie zamieszkiwało osiem osób, a 
mianowicie: Wojciech Gortat, murarz, 
z żoną, synem i teściową, oraz siostra 
Gortata, Maria Posiewiczowa z dziećmi: 
24-letnim Wacławem, 15-letnią Sabiną i 
młodszą o rok Eugenią. 
x Razem osiem osób na dwie małe ubi- 


acje. 

Mieszkanie to nabyli pono da spółki 
Gortat i Posiewiczowa. Przez pewien 
czas panowała - między rodzeństwem 
zgoda, rychło jednak ustąpiła miejsca 
wany ta zaś przerodziła się w niena- 
wiść. l 

Doszło do tego, że Gortat wniósł do 
sądu podanie o eksmisję słostry, choć 
ta za zajmowaną wraz z dziećmi kuchnię 
zapłaciła 600 zł. voprzedniej właścicielce 
mieszkania, słus”nie więc uważała, że ma 
prawo do swej kuchenki. 

Sprawę o eksmisję wyznaczono na 
dzień 19-ty b. m. W oczekiwaniu na wy- 
rok sadu atmosfera współżycia coraz 


więcej zimieniała się na gotsze. Aż wczo- 
raj doszło do wybuchu. 6 

Wróciwszy do domu około godziny 
4-ej po południu, Gortat wszczął sprzecz- 
kę z siostrą, która siedząc w kuchni, 
szyła na maszynie. „e 

W pewnej chwili Gortat pobiegł do 
swego pokoju, by wrócić-z rewolwerem 
systemu „Parabellum“ w ręku. 

W kuchence prócz Posiewiczowej 
znajdowały się wówczas obie jej córki, 
syn oraz przybyła w odwiedziny niejaka 
Eleonora Stefańska. ! i 

Rewolwer zahuczał w ręku Qortata. 
Posiewiczowa, otrzymawszy dwie kule 
w klatkę piersiową, z jękiem zwaliła się 
na podłogę. Obok niej runął syn również 
z przestrzeloną piersią. Następny strzał 
zranił w twarz Stefańską. 

Wówczas Gortat zaczął strzelać w 
kierunku dwu ocalałych z tego pogromu 
córek Posiewiczowej. 

Te cudem uniknęły śmierci, schroniwa 
szy się — jedna pod łóżko. druga zaś za 
maszynę do szycia. Nosa 

Wystrzelawszy wszystkie ładunki, 
Gortat rzucił się do okna w zamiarze 
ucieczki, lecz tymczasem nadbiegła po- 
licja, obezwładniła zbrodniarza i odpro- 
wadziła go do komisariatu. 

Posiewiczową i jej syna, po nałożeniu 
opatrunku tymczasowego, pogotowie od- 
wiozło do szpitala Dzieciątka Jezus. 

Stan obojga jest ciężki. y AER 

Rana Stefańskiej jest powierzchowna, 
to też ranną pozostawiono na miejscu. 

Prócz sprawcy zbrodni aresztowano 


i jego żonę, jako podejrzaną o nodżega- |. 


nie do krwawego czynu. 


Woda sodowa 


w Rranach i fomiamnach 
jako „radykalny sposób“ zwalczania duru 


Z Warszawy donoszą: í 

Do kancelarii ministra Składkowskie- 
zo wpłynęło wielkie dzieło napisane 
przez niejakiego Teodora Aksiuka z Wil- 
na, który wysuwa szereg projektów spo- 
sobów walki z epidemjami w Polsce, Naj- 
więcej projektów dotyczy walki z durem 
rzusznym., Projekty Aksiuka są napraw- 
de niepowszednie i gdyby zostały zrea- 
Fsowane niewatpliwie przyczyniłyby się 
do rozwoju zdrowotności publicznej. 

„Trzeba — pisze Aksiuk — wszyst- 


kie krany I fontanny zaopatrywać w wo- 
de sodowa. Chcesz sobie popić, podcho- 
dzisz do „takiego fontana“, wysuniesz 
szklaneczkę i już masz dô picia dobrą 
"wodę sodowa. Albo dojdziesz do kranu 


z taką wodą i masz to samo. Fontanna 
powinna być w nocy oświetłona, by każ- 
dy mógł ią znaleźć, nawet przyjezdny*. 

Następnie proponuje Aksiuk wprowa- 
dzić przymus kąpielowy. Każdy obywa- 
tel musi się choć raz na miesiąc wyką- 


pać i otrzymuje odpowiedni stempelek w 


paszporcie. 
Pozatem postanawia Aksiuk izolować 


W końcu jednak obydwaj bandyci 
zostali ujęci j stanęli przed sadem okrę- 
gowym w Warszawie. Rozenberg tto- 
maczył się, że nie miał zamiaru zabijać 
wywiadowcę, a strzelał do Kaca, któ- 
rego ujrzał wśród ścigających. a o któ- 
rym wiedział, że ządenuncjował on jego 
i Rozenbluma w urzędzie śledczym. 


Guzik zdradził 


. Sąd okręgowy skazał Rozenberga va 
karę śmierci 
przez powieszenie, zaś kompana jego na 
długoterminowe ciężkie więzienie. 

Sąd apelacyjny w Warszawie zniósł 
wyrok I instancji i zasądził Rozenberga 
na 10 lat ciężkiego więzienia. 

Dziwnym zbiegiem okoliczności na 
rozprawie w sądzie apelacyjnym znajdo 
wał się WRC 
przodownik łódzkiego urzedu śledczego 

Paluszek 


któremu wpadł w oczy jeden szczegó!: 
Otóż Rozenberg miał na sobie palto. 
przy którem L 
wszystkie guziki, z wyjatkiem jednego 
były jednakowe. 
więcej wszystkie te guziki były 
identycznie takie same jak > 
znaleziony pod płotem w podwórzu ło- 
mu Nr. 44 przy ul, Konstantynowskiej. 
po ucjeczce bandytów, którzy dokonali 
napadu na inkasenta Łódzkiego Towa- 
rzystwa Handlowego, Rubinsteina. 
_ Nie ulegało wątpliwości, że Rozen- 
berg był jednym ze sprawców napadu. 
Przesłuchiwani w tej sprawie Ro- 
zeńgerg j Rozenblum przyznali się do 
winy, Rozenberg zeznał, że w towarzy 
Rubjnstejna, po napadzie zaś udali się 
Rubinsteina, po napadzie zaś udaljs je 
do zamieszkałego przy ul. Potnorski:i 
szewcą, Idla Wołkowicza, gdzie nasto- 


pił 
podział łupu. 
Przed sądem 


W pewnym czasie bandyci zmienili 
swe zeznania. Oświadczyli oni mianowi- 
cie, że żadnego napadu w dniu 7 lutego 
1928 roku nie dokonali, gdyż tego dnia 
znajdowali się w Sosnowcu, gdzie pla- 
nowali | i 

obrabowante składa futer niejakiego 
Milnera przy ul. 3=go Maja. 

Jednakże w czasie konfrontacji po- 
szkodowany Rubinstein poznał w Rozen- 
baumie osobnika, który wyrwał mu tecz- 
kę i, uciekając ostrzeliwał się, 

W dniu onegdajszym stanęli Rozen- 
baum | Rozenblum przed sądem okręgo- 
wym w Łodzi, oskarżeni o napad rabun- 
kowy. Jednocześnie zasiadła na ławłe 
oskarżonych 26-letuia Sura Wołkowicz, 
żona szewca z ul. Pomorskiej Nr. 13. 
oskarżona o 

świadome ukrywanie przestenców. 

Sąd pod przewodnictwem wice-preze- 
sa s. 0, Steinmana, w asystencji s. 0. Kó- 
złowskiego i s. o. Wileckiego, po prze- 
słuchaniu świadków, mowy prokuratora 
Żabińskiego | obrońców Skazał Jakóba 
Rozenberga na 12 lat, zaś Chila Rozen- 
bluma na 10 lat ciężkiego więzienia z po- 
zbawieniem praw. 

Surę Wołkowicz z braku dowodów 
winv imiewinniono. Bag. 


$ożar w faóryce 


Łódź, 19 września. 
W dniu dzisiejszym o godzinie 9 mi- 
nut 40 rano zawezwano straż ogniową 
do pożariu, jaki wybuchł przy ul. Karo- 


nie chorych, lecz zdrowych, bo to jest |la Nr. 17 w fabryce wyrobów włókienni- 


łatwiejsze. 
Pomimo, że niektóre projekty Aksiu- 


„| czych firmy „Światłowski, Kon i Brener“, 


Na miejsce przybyły JI i IV oddziały 


ka nie są pozbawione logiki, to jednak |straży ogniowej. które po półzodzinnej 


przez wzgląd na resztę projektów cały 
mersorjał poddany zostanie badaniom 
fachowych psychiatrów. 


akcji pożar ugasiły. Pożar powstał od za- 
palenia się szmat, na które padła iskra z 
motoru., à 

Straty nieznaczne. 


o a 
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gospodarz 


Mieszkam w nowym domu. Przed kilku dnia- 
mi odwiedził mnie gospodarz. Przyjąłem go bar- 
dzo gościnnie. Poczęstowałem czekoladkami, pa- 
płerosom, herbatą. Mój gospodarz pobębunił pal- 
cami po stole I otworzył usta, by coś powiedzieć. 

Domyślałem się o co mu chodzi, Chce pod- 
wyższyć komorne, Ale omyliłem się. Mój go- 
spodarz zaczął w ten sposób; 

— Pan mi się podoba... 4 

Otworzyłem szeroko oczy. 

— Pan E takim lokatorem, o jakim właś- 
uło marzyłef., 

Zaczęło mi migać przed oczyma, 

=- Pan płaci punktualnie komorne.., Zacho- 
wuje się pan przyzwoicie. Nie trzyma pan w 
domu ani psów, ani kotów, ani świń, ani małp, . 
Nie trzepie pan dywanów po godzinie 1i-ej .. 
Prowadzi pan moralny tryb życia... 
| Zdawało mi się, że spadnę z krzesła. Skąd 
tyle pochwał z ust kamienicznika pod adresem 
lokatora? Gospodarz nie dał mi jednak dojść 
do słowa. 

— Pan jest najlepszym lokatorem w moim 
domu.. Wobec tego 

Krew zatrzymała mi się na chwilę w żyłach, 

-2 „Wobec tegon postanowiłem. , 
1. No, prędzej, na litość boską! Oszaleję! ., 

— „Postanowiłem... zniżyć panu komorne 
e połowę,,, : 

Straciłem przytomność, 
Następnego dnia zauważyłem w całym domu 
jakiś niezwykły ruch. Przychodzili jacyś inżynie- 
zowie, robotnicy z drabinami... 

Podchodzę do dozorcy I pytam: 

— Co tu się dzieje, Wojciechu?. 

` — A dyć pan nie wie?,. Będą dom rozwa- 

isé - 


— 22121 

— Komisja była i kazała jeszcze raz cały 
dom przebudować, bo się zawali « o 

' Zebrawszy z trudem resztki sił, pobiegłem 
do gospodarza. 

— Panie! — wołam — Co tu się dzieje?,,, 

— Nic. — odparł spokojnie właściciel do- 
mü, — Musimy tylko przebudować kamienicę .. 

— A my? Lokatorzy?» 

— Trudno. , Musicie się wyprowadzić.« - 

— Gdzie?., Za co?... 

— Dostaniecie w myśl ustawy odszkodowa- 
nie . Tyle ile wynosi komorne za cały rok... 
Ponieważ wczoraj zniżyłem panu komorne więc 
otrzyma pan odszkodowanie według nowego ko- 
morne$o.. 

Straciłem po raz drugi przytomność,» 

KU - KU, 


fala! Ti tadir! 


11,56 — Sygnał czasu, hejnał marjacki, 12,05— 
Koncert z ÈH, praelo 12,50 — Wiado- 
mości z P W 13,00 — Komunikat meteoro- 
logiczny, 15,40 — Komunikat gospodarczy, 16,15 
— Komunikaty L.O.P.P, 16,30 — Program dla 
dzieci. 17,25 „Wśród książek" 17,50 — Ostatnie 
nowiny z Wystawy 18,00 — Koncert popołudnio- 
wy solistów 19.00 — Rozmaitości, 19,56 — Sy- 
gnat czasu. 20.05 — Przemówienie w jęz. angiel- 


skim p t „Rola młodzieży w nowoczesnem życiu-| a 


ekonomicznem” — wygłosi p. Charles‘ Dewey 
(junior) Treść w jęz. polskim będzie odczytana 
po przemówieniu). 20,30 — Kohcert wieczorny w 
przerwie p. Tad. Bocheński odczyta „Opowieść o 
nocy polarnej" Stan. M Salińskiego. 22.00 — Ko 
munikaty: meteorologiczny, PAT, POSTY ść 
sportowy. 2245 — Muzyka taneczna r „Oazy . 


TEATR MIEJSKL 


Dziś i jutro po cenach popularnych fenome- 
nalne wdówka. Boważiarekalą ogo „Wesele Fi- 
gara” z pp: Jarkowską jako Zuzanną i 
skim jako Figaro. siać A a a 
towy pod kierunkiem Białostockiego, Insceniza- 
eja reż. Tatarkiewicza, Muzyka Mozarta — 

W sobotę o godzinie 4 po południu kapitalna 
sztuka Gordina „Mira Efros" w premierowej ob- 


Woskow* 


szdzie, ciesząca się rekordowem powodzeniem. | RB 


Ceny najniższe, 
UROCZYSTOŚĆ BOGUSŁAWSKIEGO. 

Stuletnią rocznicę śmierci wielkiego twórcy 
teatru narodowego uczci Teatr Miejski w sobotę, 
specjalnie przygotowanem przedstawieniem uro- 
czej komedi pe aiii o. Pp. sę 

enryk VI na łowach” w reżyserji E, Wierciń- 
yi Biorą udział: w (Betsy), Ma- 
linowska (Małgorzata), Chodecki (Henryk vi), 
Rzęcki, Hajduga, 
Lenk (Lurwell), Pilarski (Kokl), 'Krzemieński — 
Ryszard, Kliszewski — Młynarz. „e 

Słowo wstępne przed premjerą wypowie Wik- 
tor Brumer, jeden z najlepszych znawców teatru 
Bogusławskiego. 

Nowe ekoro pomysuł art. mal, Mackiewi- 
cza. 


jącego szkła nie można nic wysylabizo- 
w 


| k » 


orkiestra i zespół bale- | RB 


oszczerowicz: (Milordowie);' 


EXPRESS - 


„£teppelin” znów podróśuje 


ae 


Po słynnej swej podróży dookóła świata, „Zeppelin“ nie odpoczywa. W tych 
dniach odbył znów podróż z Friedrichshafen do Hamburga. Na zdjęciu naszem 


widzimy statek napowietrzny przelatujący nad Nadrenią. 


Spisy lokatorów 
są nieczytelne i nie wskazują dofńładnych adresów 


Łódź, 19 wrześna. |. _ gdzie lókator mieszka, 
W każdej bramie domu wisi WE ZACH w a aż: na pićrw- 
szem, oży 'trzecjem piętrze ?... 

7 spis. lokatorów. Numer mieszkanja nie wskazuje do- 
Nie trudno domyśleć się poco ta gablot- | kłagnego adresu. Zazwyczaj bywa więc 
ka wisi w bramie. Gdy ktoś chce Się dO | tak, że po odnalezieniu nazwiska lokato- 
wiedzieć gdzie mieszka tem lub ów loka | rą w spisie, 
tor, zagląda do spisu, wiszącego 'w'bTa- | trzeba udać się dopiero do dozorcy 
MIE Ia "|i'spytać, gdzie właściwie ów lokator 

nic nie wie ` *, `. |mieszka. |. 
O to właśnie chodzi, że nie nie wie —| Jeśli więc tym informatorem ma być 
proszę tego nie uważać za oimyłkę w | dozórca, którego w' dodatku niezawsże 
druku. A : „|można zastać w domu, w takim razie 
A nic nie wie dlatego, że spisy loka- | poco w bramach mają wisieć spisy loka- 
torów posiadają wiele wad 'i sa niezro- JR torów ?. 


zumiałe, 0% 0% Niećhaj panowie administratorzy do- 
Przędewszystkiem wiszą mów łódzkich wezmą pod uwazę tych |. 
h za wysoko. kjika spostrzeżeń j niechaj postarają się 


zrobić względny porządek ze spisami 


Spis lokatorów nie jest obrazem. który | pio ów 


iepiej prezentuje się z daleka. Jeżeli w 


dodatku nazwiska lokatorów Pisanę Są 
nieczytelnym charakterem pisma, a A 
szybki pokrywa ; Ś > 

gruba warstwa kurzu. - 48 . TEATR 
wöwczas.bez pomocy silnie powiększa- | & „SB SWIETLNY 


ać. 

W niektórych domach kartki z naz 

wiskami lokatorów sa i 
drukowane. 

Pomysł ten należy gorąco polecić tym 

administratorom, którzy jeszcze. go nie 

wykonali. 

Drukowany spis lokatorów wygląda 
ładnie ji przedewszystkiem jest wyraź- 
ny co stanowi najważniejsza jego za- 
ete. 

Poza tem należałoby zwrócić uwaćę 
na jeszcze jeden bardzo ważnv szcze- 
gół, Obok nazwisk lokatorów umjesz- 
cza się zazwyczaj numer mieszkania i 
zawód lokatora, a nie podane iest 


© 
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Narutowicza 20. 


SEEN 2 PA 


Dyżury apielc. 

Dziś w naćy dyżurują apteki: Sukc. F, Wój- 
ciekiego: (Napiórkowskiego 27), W  Danieleckie- 
go (Pioarkowska 127), Ilnickiego i 


Cymera (Wó6l- 
czańska 37), Suke. J. Hartmana (Młynarska 1), 
J. Kahana (Aleksandrowska 81), (b) 


z” | r F LL 
„CASINO 
Dziś i dni następnych! 


Łódź Podwodna S. M. 


TNE SP NE E RAZER EET 1ai3 
Wstrząsający dramat morski, trzymający przez ciąg akcji nerwy 
w „napięciu. 


W rolach głównych: W-rolach głównych; 
JACH HOLT i DOROTA REVIER 
| ON a ZJ R Z Z A O  I M 


Orkiestra pod dyrexacją L. KANTORA. 

UWAGA! 

1) Bilety welścia nie są podniesione Ceny normalne. 

2) Wszystkie miejsca parterowe są nienumerowane. 

3) Wszystkie miejsca na l piętrze, a więc loże gabinetowe, loże otwarte 
i krzesła są numerowane, pomimo fo Sz. Publiczność wchodzić może na 
każdą część programu. 

4) Buiety obficie zaopatrzone wyrobami firmy „E, Wedel", 

5) Początek seansów 4, 6%, 8%, 10,9 


UWAGA: 


ujęsiu scenicznem Żeromskiego, tego 
wielkiego odtwórcy szlachetnych cha- 
rakterów, porywa ona tembardziej i za- 


| wystmął się p. Zbucki 
j Venture. Przekonywująca siła i ekspre- 


i publiczność. 


SOTEER OSSO PREEN DEAA A EAEC 


Sułkowski 


Premiera 
w Teatrze Popularnym 


Bohaterska postać Sułkowskiego jest 
w galerji świetlanych rycerzy jakich 
tylu wydała Polska na przestrzeni wie- 
ków — jedną z najwznioślejszych. W 


chwyca... 

To też dobrze uczyniła dyrekcja tea 
tru Popularnego, wybierając na drugą 
w sezonie premierę to literacko tak 
wartościowe dzieło, zawierające nado- 
miar — poza czynnikami estetycznemu 
— tyle czynników natury pedagogicznej 
kwalifikujących je jako świetne wido- 
wisko popularne. Obok „Balladyny“, 
granej na inaugurację, Świadczy „Suł- 
kowski“ dobitnie o dobrej linii reper- 
tuarowej teatru przy ul. Ogrodowej, . 
który pragnie jaknajszerszym war- 
stwom ludności Łodzi służyć dobrą roz 
rywką i prawdziwie wartościową stro- 
ną duchową. 

Dzieje Sułkowskiego, opowiedziane 
na przestrzeni zajmujących, barwnych” 
pięciu aktów, to dzieje porywów i zma- 
gań tego rycerskiego ducha o wolność 
narodu polskiego, jęczącego pod iarz- 
mem zaborców. Sułkowski wstąpił do 
armji rzeczypospolitej francuskiej pod 
dowództwem generała Bonapartego, 
aby przy boku tego zdobywcy nauczy 
się rzemiosła wojennego. Ą 


Młody Napoleon nieste na czele ar- 
mji rewolucyjnej wolność ujarzmionym 
ludom Europy — tego chce Sułkowski 


do Polski mógł również wnieść wol- 
ńość, równość i braterstwo, te szczyt- 
ńe hasła rewolucji francuskiej. 

' Ale nie udaje się bohaterow! osłąg- 
nąć tego celu. W Egipcie, dokąd. po- 
szedł ze zwycięskiemi sztandarami Bo 
napartego, podczas oblężenia Kairu, pa 
da Sułkowski pod jataganami beduinów 
oddając życie w walce o ideały ludz- 
kóści. o 3 i £ 
W tę treść historyczną wpleciony 
jest przez Żeromskiego motyw miłości: 
Jeszcze w Wenecji, jako adjutant Na- 
póleona, poznaje Sułkowski księżnicz- 
kę Gonzaga i zakochuje się w niej. Ona 
darzy go wzajemnością, gotowa jest 
pod jego wpływem nawet zrzec się 
swych arystokratycznych przekonań i 
natchnąć się wiarą w ideały rewolucii.. 
Ale ludzie i warunki, a przedewszyst- 
kiem — twardy, nieugięty charakter 
Sułkowskiego, nie wierzącego w cał- 
kowitą zmianę poglądów kisężniczki — 
rozłącza tę parę jeszcze nim Śmierć 
skosi Sułkowskiego w Egipcie... 


Taka jest treść sztuki Żeromskiego 
— wystawionej i granej pierwszorzęd- 
nie na scenie teatru Popularnego. Od- 


f niego się nauczyć, aby potem sam 


j świętne walory nadała widowisku go- 
i| ścina znakomitego artysty, p. Juliusza 


Osterwy, który w roli tytułowej wyka 
zał wszystkie bogate zasoby swego 
kunsztu aktorskiego. Sułkowski w jego 
wykonaniu przykuwa uwagę widza, wy 
wołuje zachwyt i budzi sympatię, bo 
też odtworzony jest on z mistrzowskim 
realizmem i wypósażony w głębokie 
walory psychologiczne. 

Poza p. Osterwą na pierwszy plan 
w roli starego 


sia dramatyczna tego utalentowanego 
aktora podziałała na widzów zwłaszcza 


PM w mocnej scenie aktu ostatniego. Bar- 


dzo dobrze wywiązał się również p. 
Madaliński z trudnej roli legjonisty Za- 
wilca. Mniej przekonywująco, jednak ze 
zrozumieniem i inteligentnie zagrała 
księżniczkę Gonzaga p. Głogowska - Ści 
borowa. 


Z innych ról zgodzi się wymienić p 


zy. | Woźniaka jako hrabiego d'Antrazues. 


p. Ścibora jako dożę weneckiego Briz- 
zo, p. Skorasińskiego jako Priulli'ego 


g oraz — zwłaszcza — p. Staszewskiego 
8 jako legionistę Oziewskiego. 


Reżyserja p, Osterwy sprawiła, że 
cały zespół, owiany jakby duchem za- 
pału dla sztuki, znanym u słynnego 
„twórcy „Reduty“, dał widowisko zgra 
‘ne, zasługujące w zupełności na te rzę 


| siste oklaski, jakich nie szćzędziła liez- 


nie zebrana, wsłuchana i zachwycona 


è 


e o w 


Fpidemia rozwodów 
coraz dothkliwiej śmębi Anslje 
„SPolność” za 10 funtów 


- Anglia Jest obecnie w przededniu po- 
bicia jednego z rekordów, który dotych- 
czas spoczywał niezwyciężony w rękach 
Ameryki. Konserwatywną, bogobojną i 
czcigodną Anglję nawiedziła od łat kil- 

coraz bardziej wzmagająca się epide- 
mja rozwodów. 

Trzydzieści cztery sądy, do których 
w ostatnich czasach doszło jeszcze sie- 
dem, zostały przeznaczone specjalnie dla 
spraw rozwodowych. Gdy przed nieda- 

. wnym jeszcze czasem rozwiedziony mąż 
lub rozwódka stanowiły rzadkość w spo- 
łeczeństwie tak szanującem świętość do- 
mowego ogniska — dzisiaj setki par 
małżeńskich występują dla błahego nie- 
raz powodu o unieważnienie ich małżeń- 
skieg) związku. 

Całe towarzystwo angielskie emocio- 
nuje się temi procesami i dopóki sprawy 
rozwodowe toczyły się przy drzwiach 0- 
twartych, sale sądów służyły licznym 
widzom za miejsce rozrywki na równi z 
teatrem czy kinem. 

Pasja ta ustała z chwilą, gdy obrady 
w tych sprawach na skutek zarządzenia 
prawnego stały się tainemi, ale jedno- 
cześnie dał się zauważyć niebywały 
wzrost liczby 1ozwodów, bo to gdy w r. 
1926 przy jawności przewodu sądowego 
było rozpatrzonych spraw 2973 w roku 
1929 rozpatrzono przy drzwiach zam- 
kniętych 5300 tego rodzaju procesów. 

Przyrost ten, spowodowany przez 
zmianę procedury, tłumaczy się niez- 


Frakci i cylindra 


miernie jasno szczególniej dla tego, kto 


zna obłudną pruderię społeczeństwa ań-| 


gielskiego, tak smaganą bezlitosnym bi- 
czem Shawa. ua ; 

Na to wzmożenie się rozwodów wpły- 
nęła również w znacznej mierze i taryfa 
kosztów sądowych. Dzisiaj każdy an- 
glik czy angielka może sobie „kupić swo- 
bodę* za 10 funtów szterlingów. Jest to 
cena dostępna niemal „dla wszystkich. 
warstw społecznych i dlatego, gdy do nię 
dawna jeszcze rozwody przytrafiały się 
w Anglii wyłącznie w wyższych sferach 
jej społeczeństwa — dzisiaj pasja rozwo- 


dowa stała się powszechną. 


Znamiennym faktem jest i to także, 


że gdy dawniej inicjatywa rozwodu i je-. 


go żądanie zapoczątkowane było przez 
kobietę, dzisiaj wiele mężów wytacza 
skargę rozwodową, a żony ich z całą 
szczerością przyznają się przed sądem 


kierunku jest zresztą obustronna. Mężo- 


wie z całą otwartością wywlekają przed j- 


forum sędziowskiem wiarołomstwo swo- 
ich małżonek i potrząsają demonstracyj- 
nie rogami — żony z rozbrajającą zgod- 
nością idą im na rękę. 

— To jest prawda — zeznaje jedna z 
dam z towarzystwa — oszukiwałam.mę- 
ża i chcę wyjść za innego. . Nic mnie to 
nie obchodzi, że dowie się'o tem cały 
świat. Dlaczego bowiem mąż mój wyso- 
ce przyzwoity człowiek ma przyjąć na 
siebie całkowite odium? : 


podczas upału ma Hniszperńsiciej 
 ppllaażug b X 


Rozpisana przed niedawnym czasem 
przez pismo nasze ankieta, zmierzająca 
i dająca możność wypowiedzenia sję 0- 
gółowi na temat, czy podczas letniej 
spiekj nieodpowiednie do niei rnarynar- 


kj wełniane, noszone dotychczas przez- 


mężczyzn, nie mogłyby bvć zastąpione 
przeż lekką koszułę, ankieta ta wzbu- 
dziłaby bez Taa oburzenie wśród 
rsa padi łądz hiszpańskiej Wa- 


W tem to bowiem mieście kilku mto- 
dzjeńców, którzy pozwolili sobje na 
wprowadzenie podobnej mo- 
wacji. skazanych zostało na kary pie- 
miężne j to względnie dosyć wysokie. 
Fakt ten wywołał słuszny protest ze 
strony młodzieży, którzy chcac to za- 
maniiestować, ukazalji się w całej gru: 


deryine rozporządzenie krępuiace w spo“ 
sób głupi swobodę obywatelską, | | 


pie w zapiętych pod szyję surdutach j 
cylindrach na głowie. 

Ci męczennicy idei — bvło to pod- 
czas straszliwego upału — przyijęcj zo- 
stali przez publiczność gorącemi jak jch. 
strój oklaskami. Jednocześnie drugi od- 
dział manifestantów:ukazał sie nazajutrz 
na plaży morskiej we frakach i również 
w uroczystych cylindrach. a wziąwszy. 
kąpiel, przybrał sią następnie w swój ko 


stium balowy i używał w.nim na piasku | 


morskim słonecznej kąpieli. 

Sympatyczne przyjęcie, jakie cała, 
publiczność zbotowała manifestującym | 
przeciw pieczeniu się żywcem. wskazu- 
je na potępienie władz za ich zbyt pru-- 


do popełnionej winy. Szczerość w tym 


(FYIPRESY" „— 


Jeden, z angielskich reżyserów, na- 
kręcający obecnie film dźwiekowy opo- 
wiada o swych kłopotach. 

Przedewszystkiem Margarita Allan, 
grająca główną rolę, niema dość foto- 
genjcznego głosu, a druga aktorka Peg- 


posiada warunków zewnętrznych. Wò- 
bec tego bohaterka otwiera tylko usta, 


śpiewa. Naturalnie sprawia to tvsiączne 
trudności i jedna krótka scenka często 
nakręcana jest cały dzień. 

"W tym samym filmie wystepuje rów 
nież wróbel Oskar i pies Lord, 

Qskar miał spokolnie siedzieć na ga- 


meg kanalizacyjne wykon 


się 
+ my niezwłocznie kosztorysy, — d 


ora 


Łódź zaelckiryzoweame 
fenomenalnym 


Janningsem 


prześcigającym szatańską swą grą 
w arcyfilmie pod tytułem: 


„INTIRYGANE” 


obecnie myśmwietlany 
| w Orand Ńinie 


Janningsa z filmu „Niepotrzebny człowiek“ 


KANAHZACJIE 


44 przyłączenia domów do miejskiej sieci kanalizacyjnej przeprowadza szybko, punk- - 

~ Aualnie i ściśle wedle kosztorysów. koncesjonowane Biuro przyłączeń kanalizacyjn. 

„RAWIECKI | WINTER toźyrierowie” 

KILIŃSKIEGO 4i, TELEFON 72-96. 

s 

i fac 
„i oględziny domów do skanalizowania bezpłatnie i na każde żądanie, 

Prosimy o żądanie ofert i kosztorysów. 


Film dźwielłcowy 
buwa nałręcanu z wieikiemi 


łązce nad Lordem, kiedy jednak zapa- 
lono lampy, światło widocznie orzypom 
njało ptakowi słońce į zaczął ćwierkać, 
W żaden sposób nie dało się go uspoko- 
ić i cały personel musiał czekać. 

W pewnej chwili ktoś poradził wy- 


«| gy Robb-Smith, mająca jdealny złos, nie ; strzelić z pistoletu, by przestraszyć wró 


bla. 
Rzeczywiście po wystrzale Oskar ur 


a panna Peggy wypowiada słowa, lub |cichł, ale Lord tak siẹ przestraszył, że 


schował sję gdzieś pomiędzy dekora- 
cjami. 
-Zanim go znaleziono wróbel już śmia- 
ło ćwierkai dalej, 

Nie było żadnej rady, zmieniono de- 
koracie j trz:ba było grać inna scenę. 


bko i pretyzyjnie. — Na żądanie składa- 
owe dla pp. Właścicieli nieruchomości . 


 Gzętrwony 


= 


_ Jan Szylling, dzisiejszy szofer ta- 
ksówki, odetchnął z ulgą. Włączył trze 
ci bieg i szybko mknął w stronę przed 
mieścia, 

— Wszystko idzie dobrze, tęraz tyl- 
ko trzeba nawiązać bliższy kontakt z 
monterem z ulicy Aleksandrowskiej i bę 
dziemy na właściwej drodze — rozu- 
mował Szylling. i 

Cztery noce stracił? na wyczekiwa- 
niu przed domem, gdzie mieszkał Bach 
i stale zamiast Bacha wpada? mu jakiś 
obojętny pasażer na kurs. Raz pewien 
komisarz kazał.się wieść do urzędu śled 


czego, innym razem ktoś jechał po leka | pe 


rza dla żony rozpoczynającej.poród wre 
szcie zdarzył się również kurs, podczas 
którego jakiś młodzieniec namiętnie o- 
świadczał się swej towarzyszce, która 
bynajmniej nie temperowała jego zapa- 
łów miłosnych tak, że w pewnym mo- 
mencie Szylling zwrócił uprzejmie uwa 
gę, aby z taksówki nie robili sypialni 
kochanków, ostatniej zaś nocy wresz- 
cłe z taksówki skorzystał Trzeciak. Że 
wyszedł od Bacha wiedział Szylling od 
dozorcy Olejnika, starego piiaczyny, 


który za buteikę wódki gotów był sprze 
dać rodzonego brata, 


Siefan Bursi. 


Sensacyjny romans z życia współczesnej Łodzi. 
s e a 


o 


testameni 
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Szylling nie żałował t. zw. „krucz- 
ków”, a pod wpływem alkoholu język 
Szczepana Olejnika rozwiązywał się 
coraz bardziej. Dziennikarz rozpoczął 
swe wywiady z zachowaniem wszel- 
kich możliwych środków ostrożności, 
gdyż nie ulegało wątpliwości, że Bach 
stosuje, o ile chodzi o Olejnika, te same 
alkoholowe metody. Zatem Olejnik każ 
dej chwili mógł się wygadać o tem, że 
osoba Bacha interesuje kogoś, kto nar 
wet nie waha się w tym celu spędzić 
długie godziny w towarzystwie pana 
Olejnika w jakiejś liche], narożnej knaj- 


e. 

Szylling na rogu Zielonej i Piotrkow 
skiej zwrócił auto szoferowi wraz z za- 
inkasowanemi tego wieczoru dwuna- 
stoma złotymi i otrząsnąwszy Się. z. ku- 
tzu udał się do redakcji. 

— Wiwat! Niech żyje Nobile! — za 
wołali koledzy na widok. Szylliiga, 0- 
dzianego naprawdę -jak na: wyprawę 
podbiegunową, Md 23 

— Skąd to wracamy? — spytał re- 
daktor Broniszewski, ironicznie lustru- 
jac od stóp do głów reportera. - 
Szylling, nie -odpowiadając-na-dozin-. 


ki kolegów, wszedł do swego gabinstu i] dzianych już wtedy gdy był pod dobrą 


z trzaskiem zamknął drzwi.  - 
Głośny śmiech dolłeciał w odpowie- 
dzi z drugiego korytarza. 
Dziennicarz zrzucił skórzaną kurt- 


kę i zasiadł przy biurku, by zanotować 


niektóre szczegóły dzisiejszego wic- 
CZOTU. 

— O godzinie 2-ej w nocy okna mie- 
szkania Bacha były jeszcze oświetlo- 
ne — rozmyślał Szylling. edług wy- 
jaśnień Olejnika Bach przeprowadzał ja 
kiś remont w swojem mieszkaniu. Za- 
tem wniosek stąd prosty, że Trzeciak 
pracował u Bacha. 

— Że remontował mieszkarńie w o- 
bliczu dużego spadku, w tem niema nic 
dziwnego — zastanawiał się Szylling. 
który zasadniczo liczył na to, że zagad 
ka spadkowa będzie mogła być rozwią 
zana dzięki kobiecie, która winna była 
się ukazać na horyzoncie tam, gdzie w 
grę wchodził Bach, znany jako kobie- 


ciarz i amator przygód miłosnych. W 


ciągu czterech nocy Szylling niestety, 
nie doczekał się, aby Bach opuścił w 
nocy mieszkanie. 

' Dalej cenne były wskazówki Olejni 
ka, że razem z Bachem mieszka niejaki 
pan Kilim, o którym Szylling dowiedział 
się, że jest ptaszkiem dobrze, obszer- 
nie i niejednokrotnie notowanym w kro 
nikach policyjnych. Toby wskazywało 
na to, że Bach znajduje się w stanie prze 
prowadzania jakichś niezupełnie czy- 
istych posunięć. Wtedy tylko bowiem 
nawiązywał kontakt ze światem prze- 
stępców. | 

Ostatnim zaś momentem, najistot- 
niejszym, lecz jeszcze dość mglisto za- 
rysowanym, jest okoliczność, że wes 


„dług. słów-Oleinika, zresztą -wypowie- 


atą, w mieszkaniu Bacha mieszka jesz 
cze jeden pan, ale melaowany nie jest i 
zato właśnie Oleinik bierze specialne 
wynagrodzenie od Bacha. W rnócy bo- 
wiem, gdy przybyli samochodem wi- 
dział trzy osoby, podczas gdy Bach cb 
stawał przy tem, że prócz niego i-Kili- 
ma nikt więcej nie mieszka, zaś spryt- 
ny Olejnik nie wierzył zapewnieniom 
Bacha jakoby trzeci pasażer opuścił mie 
szkanie następnego dnia. 

— Kiedy wyszedł z domu? Jak się 
nazywa? — pytał Oleinik. — Przecież 
spał, więc musi być meldowany — na= 
legał dalej, wyczuwając słaby punkt 
Bacha. Rozsądny zazwyczaj Bach dał 
Oleinikowi wówczas dwadzieścia zło- 
tych i to właśnie utrwaliło Olejnika w 
przekonaniu, że „Bach kreci“ oraz że 
ten moment może Dyć okazia do dal- 
szych obfitych datków. 

Piiaczyna szukał wogóle okazji do 
szykanowania lokatorów. To długo 
bramy nie otwierał, to zatrzymywał mu 
tor i wódy nie puszczał do zbiornika, to 
znowu mie oświetlał klatki schodowej, 
tak, że stale musiał być przekupywany 
przez każdego z lokatorów z osobna, 

„Właścicielami zaś nieruchomości 
byli jacyś spadkobiercy, którzy za łby 
się wodzili już od dwuch lat, włócząc 
się po sądach wzajemnie i nie mogąu 
się pogodzić dla ustanowienia wspóinė 
go jędnego admin.startora. 5 

Korzystali z. tego lokatorzy, otrzy- 
niujący co tydzień od innego współwła 
ściciela wezwanie rejentalne do płace- 
nia komornego i nie płacili nikómu, zaś 
pan Sżczepan Ole;nik rej wodził w ka 


mienicy: według. swego upodobania, 


D. c. n.) 
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EXPR 


Pelna tabela w 
dziesiątego dnia ciągnienia 5-ej klasy 19-fej loferji państwowej. 
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77 223 2 41 73 200 11 SRG 16.91 pei 


2 50 
60011 609 38 723 806 23 57 914 47 61143 48 


Jedyne, netzywikie MiM a 


antyseptycznie spreparowane 


35 55 1029 85 239 350 584 2101 73 312 441 5251 


AITAD 21. = 


Na mocy koncesji, 


Do nabycia we wszystkich aptekach, 
urządzamy 


aptecznych i perfumerjach. 


XXXKAKIOZJODDOOO0OLN Wyry: 


LECZNICA 


LEKARZY SPECJALISTÓW 
I GABINET NOR RAK” 
PRZY GÓRNY 


składach 


LARRAJLAAKANI 


Doktór 


tagunowski 


LAI ta chorób 
Piotrkowska 294, për '22-89 skórnych, wacatyci 


przy przrstanki rami PN: RY RE telo 
zynna 1Q-ei rano dó 7-€ ecz 
w niedziele i święta do 2-€i po poł ść”; kopy 
Wszystkie specjalności I dentystyks |>;gtękowska70 
Kapiele świetlne. lampa kwarcowa, (róg Traugutta) 
elektryzacja., Roentgen, szczepienia, tel. 81-83 e 
anallzy (moczu, kału, krwh  plwoctm. rzyłmuje od 8.30 
wydzielin itd)  Operacie. opatrunki. do 10,30 rano. òd 1 
Wizyty na miasto. Porada 4 zt. do 2.30 tod 6 
Porada dentystyczna oraz wenerolw|-, 8.30 AA ąĆ nie- | warg 
giczna dla chorób skórnych i wene dzielę i święta 


skiego i Skwerowej. 


będą od zmroku w 


NA Z SK 


3 ZŁÓTE od 10 do fei a: D r a 
któr Doktór 
Bo - 
MNN ZAKŁAD FRYZJERSKI e 
ing er powrócił. Piotrkowska 17 (w podwórzu) 8: ZR 
Cesielniana 25 Salon damski pod kerunkiem p. PAWŁA $ 
choroby weneryczne. 15 i włosów| Telefon 26-87 dypl. mistrza z Paryża, 


ANDRZEJA 2. TEL. 32-28. Specjalista. cho Fi owarie 


Farbowanie henną. orientolem we wszystkich kolorach i 


907 
120014 113 17 47 228 31 98 302 16 60 446: 


wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI 


reklamy świefime na słupach 
mstejskiego parkarew, 
otaczającego Ogród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, Kiliń- 


Park Kolejny znajduje się przy samym dworcu, między 
trzema najruchliwszemi ulicami naszego miasta, 


Reklamy świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlone 


przeciągu całej nocy. 


Reki-ma świetlna jest tania I celowa. 


Reklamy świetlne w Parku Kolejowym 


Sienkiewicza 39, tel. 24-47. 


| Reklamy „pasty 
w Barku Kolcjowym 


" Dr. med. 


logii 


specjalista cho POSZUKLJE posady f inkasenta - ekspe 


15 183034 497 501 13 62 616 40 748 184439 525 
606 9 31 751 63 876 911 32 87 


Dr. med. 


LI Familier 


chor. wewn, ł dzieci 
przeprowadził się 


Piotrkowska 62. 
Telefon 42-39. 


Dr. med. 


i P. Markowiczowa 


choroby skórne i weneryczne 
Ale leja kgo Maia 37. telef, 68-35 
SIA, 
przyjmuje od 


; mm c GABINET KOSMET, I 1 KOSMET, LEKARSKIEJ 


m Lód 


sanaturalny 


w każdej ilości do zdobycia po 
MEJ enie centn:r zł. 1,75 gr. we k 
mm wód gazowych Wolborska 22 


m Prywatna Szkoła SEPSE, ; 
MARJI WESOLKÓWNY i 

ul. Piotrkowska 84, i 
przyjmuje chłopców i  dziewczynkiść 
i y aósifiy ty przysposahia do szkó:fi 
średnich. W godzinach nadobowiązko: ję 
jwych nauka języka francuskiego, nie: 
'mieckiego i muzyki, — Przy szkole 
„wzorowo urządzony Zakład Freblowstif. 
z ogrodem la dzieci od lat-4, 


Wykonywanie wszelkich robót z zakresu 
eat wóneliu EA AME wisi | pralnia PAPIRE ATWA odświeżanie. reperacje i t d, wenarycznych AŻ z kaucją zł. Oferty pod 
ręki A py w. ty ore au Al Elektroterapia. Manicur pod kierunkiem pani SABINY. 1 móć 
Salas dla pań Leczenie lampą | W Salonie mestim — najlepsze siły fachowe. {4 j uL An Fasia 3 | Lekarz-Dentysta |] fJ 
Od 1—2 w Lecznicy (Piotrkowska 62) kwarcowa. m Gomy konkPrencyjne! = lp Tel. Jakób 
przyjmuje od godz MEE E G T 0 OPORNA Perpu s ian 


PRZYJMĘ panienkę na stancję, Dobra o- 8—2 i 5—9 wiecz 
pieka zapewniona, Sienkiewicza 39, m.|wniedz.i święta 9-1 
14, inżynierowa Malinowska. 


PANNA z dobrego domu z dobrymi! 
świadectwami poszukuje  jakiegokole 


a pań od 5 —6.| wiek zajęcia, może zająć się gospodar- 
cddzieima poczek. 


stwem u samotnych panów ewent. pa- 
nt. Oferty proszę kierować do „Repu- 
bliki“ pod „Uprzejma”, 


———— 


SKLEP sonżywczy z „pa i kuchnia 
do sprzedania, Grabowa 2 


Imość: Wólczańska 91 u dozorcy, teles 
[fon 55-30: 


DO ODSTĄPIENIA od za od zaraz 4 raz 4 pokoje 
z kuchnią į wszelkiemi wygodami, 
cie piętro front (śródmieście).  Wiado- 


rseezztoś ARMAZIN 


ZY Oddzielna Me 
kalnia dla pań 


R Aagi] 


moskiewsk'ego kon- 
serwatorum, udzie 
lx lekcii gry forte- 
pianowej, 
Ws:hódnia 72 
mieszk 19, 


| powrócił. 
Południowa 2, 
BB 


Jeźdzcy polscy 
jadą do Amervki 


Polscy kawalerzyści dorocznym zwy 
czajem wezmą również udział w tego- 
rocz. vch wji.lkjch zawodach hippjcze 
nvch w Nowym Yorku o puhar Naro- 
dów.  Departam.iut kawalerii M, S, 
Wojsk. ustalił już skład reprezentacij 
hireicznej, która wyglądać będzie nastę 
pufar”: rotm. Szos'and, por. Starnaw* 
ski. por. Gzowski, i por. Zgorzelski. 


Śrzyńry wypadek we Lwowie 


Siłkarz Warszawianki o malo nie spowodował 
śmierci chłopca 


We Lwowie wydarzył się ubiegłej} Gracz Warszawianki 
niedzieli b. przykry wypadek. świad- 
czący © rozbestwieniu panującem 
wśród piłkarzy. dnię i padł zemdlony, 

Otóż po zawodach Pogoń — War-| Zawezwany lekarz pogotowia stwier 
szawłanka do flakra odwożącego gra-|dził silny wstrzas mózgu i w stanie hez 
czy Warszawianki do hotelu doczepił | nadziejnym odwiózł go do szpitala. Lu- 
się z tyłu piętnastoletni uczeń Włodzi-| xenburz pociaznięty został do odpowie 


nazwiskiem 
pie, że chłopak ten uderzył głową o jez 


mierz Kowal. 
SRF 


dzialności sądowej, 


Wyniki Konkursu „Expressu” 
io uzyskał naśćrode za od$adniecie 
wyniku spotkań £. F. Í. -- $uryści 


Pilkarska Łódź jest już po denerwu-'go kina otrzymał p. Mieczysiaw Byteń-| przy ul. Piotrkowskiej 69, Eugeniusz Ko- 
jącym spotkaniu Ł.K.S—Turyści, które ski, zamieszkały przy ulicy Konstanty- Mask zamieszkały przy ul. Krakusa 31 


tym razem wywołało wyjątkowe zainte- 
resowanie w sferach sportowych zi, 
wynikłe głównie złą pozycją Turystów 
w tabelce ligowej. 

O niezwykłem wprost zainteresowa- 

niu niedzielnemi zawodami świadczy 

konkurs sportowy „Expressu“, 
który odniósł wspaniały sukces. Już pier- 
wszego dnia po ogłoszeniu konkursu po- 
częły napływać odpowiedzi z takiemi czy 
innemi wynikami, a w ostatnim dniu 
składania kuponów, t. j. ubiegłej soboty 
nasza skrzynka redakcyjna była formal- 
nie oblężona. 

Rekordowa ilość nadesłanych odpo- 
wiedzi sprawiła, że dopiero dziś po do- 
kładnem przeglądnięciu kuponów może 
my ogłosić wyniki konkursu. 


Jak wynika z nadesłanych odpowiedzi pili jak wiadomo do Pragi, by zmierzyć (Czechosłowacja) 11 sek., II — Vykowpii . 
-(Czechosł.), II! — Sikorski (Polska). Si- 


sympatja Łodzi RY la moralnego 
mistrza Łodzi ŁK. 
w porównaniu z rokiem ubiegłym.. 

Około 70 procent czytelników złoso- 
wało za zwycięstwem Ł.K.S-u. Zaledwie 
20 procent głosujących wierzyło w suk- 
ces Turystów, reszta zaś liczyła na wy- 
nik remisowy. - 

Z dużej ilości Czytelników głosują- 
cych za zwycięstwem Ł.K.S-u zaledwie 
kilkudziesięciu odgadło faktyczny wynik 
meczu 2:0. Reszta podawała nalróżno- 
rodniejsze wyniki jak np. 1:0, 2:1, 3:1, 
3:2, 4:1, 4:2, 5:2 i t. d. Znaleźli się i tacy, 
którzy przewidywali wysokocyirowy 
sukces Ł.K.S-u 5:0, 6:0 I t. d. 7 

Sympatycy Turystów byli bardziej 
RC i przewidywali wyniki 1:0, 2:1 

Z wyników remisowych najwięcej by* 
ło 0:0, nie brak również było takich re- 
zultatów jak 1:1, 2:2, a nawet 3:3. 


Z złosujących na korzyść . ŁKS-u 


30 Czytelników odzadło faktyczny wy- 
nik spotkania. Wobec tego redakcja 
„Expressu* przeprowadziła losowanie, 
które dało następujące rezultaty: 

I nagrodę w postaci 25 zi. otrzymał 
p. Zygmunt Jaszewski, zamieszkały przy 
ulicy Zielonej Nr. 14, 

Il naerodę w postaci 10 zł. otrzymała 
p. Michalina Stokowska, zamieszkała 
przy ulicy Brzezińskiej Nr. 112. 

Ill nagrodę w postaci pięciu biletów 
do kina otrzymał p. Adam Michel, zamie- 
szkaly przy ul. Rzgowskiej Nr. 2. 

IV nagrodę w nostaci 3 biletów do ki- 
na otrzymała p. Maryla Zawierucha, za- 
mieszkała przy ul. Obywatelskiej Nr. 7. 

V nagrodę w postaci dwóch biletów 

URSE 


Mistrzostwa tenisowe 


świata dła zawodowcow w Paryżu 


è 
Francuski trener Darsonval projek- 
tuje urządzenie w przyszłym roku w 
Paryżu mistrzostwa tenisowego Świata 
dla zawodników. Według planu Rarson 
yala następujący zawodnicy wzięliby 
udział w turnieju: Vincent Richards, 


Kinsey. Wiliam Johnstone (Ameryka), 
Pla, Ramillon, Tissier, Negro (Francja), 
Rom. Najuch, Richter, R. Kleinschroth 
(Niemcy), bracia Kożeluh (Częchosło- 
wacja) oraz anglicy bracia Burke, Ma- 
skell. Read i Mac Conchie. 


S.u wzrosła znacznie. 


nowskiej Nr. $. 


Madzia Rabinowicz, zamieszkała przy 


Pięć nasród pocieszenia po jednym |ul Brzezińskiej Nr. 14. 


bilecie do kina otrzyma: pp. Glicenstain, 
zamieszkały w Lutomiersku, Franciszek 


Wielkanowski, zamieszkały przy ulicy 
Zawiszy 26, B. Szotland, zamieszkały 
PEYRCZ 


Po odbiór nagród zechcą się Czytel- 
nicy zgłosić do redakcji „Expressu“ (uli- 
ca Piotrkowska 49 w podwórzu) w środę 
dnia 25 b. m. między godz. 5-tą a 7-mią. 


Sorażka Setkiewicza w $radze 


Doskonaly dlugodystansomwiec polski przegrywa 
i bieś na 3.000 mfir. 


(Telegram własny „Expressu”) 


PRAGA, 18 września. 
Doskonan polscy trzej lekkoatleci 
Petkjewicz, Kostrzewski i Sikorski wstą 


się z czołowemi lekkoatletami czeskie- 
mi. 

Spotkanie wywołało w Pradze ogrom 
ne załnteresowanie. Spodzjzwańo Się, 
że czescy zawodnicy zrewanżują się za 
porażki odniesione w Warszawie, 

Szczególne zaś zajnteresowanie budzi 
„ło spotkanje Petkiewicza z Koscyakiem. 

Zawody odbyły sję w dniu dzisiej- 
| Szym i zgromadziły dużą ilość widzów 
na boisko Sparty. 

Polscy lekkoatleci tylko w części od 
nieśli zwycięstwa, mianowicie w biegu 
na 440 yardów oraz w skoku w dal, w 
których zawodnicy połscy zajęli pierw- 
sze miejsca. | 

Natomiast zawiódł Petkiewicz, który 
wskutek złej taktyki przegrał bieg do 
Koscvaka. 


Szczegółowe wyniki spotkania przed 
stawiają się następująco: : 
Wyniki na 100 metrów, I — Knenijck 


korski został pokrzywdzony orzecze- 
niem sędzjego, ponjeważ zajął wyraźnie 
drugje miejsce. 

« 440 jardów: (przez płotki) I — Ko- 
strzewski (Polska) czas 57,2 sek., II — 
Sourek (Czch.) — czas 59,6 sek, (rekord 
czeski). 

Skok w dal: I — Sikorski (Polska) 
6 mtr. 89 cm, II — Hoffman (Czech.) 
6 m. 67 cm. 
Następnie odbył się bieg na 3000 mtr. 
z udziałem Petkjewicza z Polski j Ko- 
scyaka z Czechosłowacji, Cały czas 
prowadzi Petkjewicz | przegrywa na fi- 
niszu, wskutek złej taktyki, Wynik w 
czasje 9 m. 9,6 sek, Czas słaby. Drugi — 
Petkjewicz. 

P. F. 


| Kajbliższe mecze piłkarskie 


o mistrzostwo Kiasu A B i © 


Ostatnie tygodnie przynoszą coraz|czu z P.T.C. drużyna W,K.S. wystąpiła 
mniej spotkań fotbalowych, gdyż roz- | z licznemi rezerwami, a jeśli będzie miało 
grywki w poszczególnych klasach mają to miejsce na meczu z Turystami trudno 
się już ku końcowi. się spodzeęwać zwycięstwa wojskowych 


Ubiegły tydzień był bardzo ubogi w | nad fioletowymi, którzy ostatnio odnieśli 
mecze piłkarskie, a i najbliższa sobota i 
niedziela nie przynłosą zbyt dużo spot- 
kań. Z drużyn A-klasowych zatrudnione 
będą jedynie cztery. Spotkać się bowiem 
mają: 

Union z Widzewem i Turyści z W. 
K. S-em, 

Pierwszy mecz odbędzie się w nie- 
dzielę o godzinie 1l-ej na boisku W. K. 
5.1. Wszelkie dane przemawiają za zwy- 
cięstwem Widzewa, który będąc ostatnio 
w formie zajął bezapełacyjnie drugie 
miejsce w tabeli. 

Trudno jednak lest sprawę przesą- 
dzić, gdyż Union jest drużyną bardzo 
ambitną. która zapewne będzie pragnęła 
zrehabilitować się po ostatniej klęsce z 
Turystami. 

Turyści 
skowymi. 


rozegrają spotkanie z woj- 


cały szereg sukcesów. 

Poza meczami A-klasowemi odbędzie 
słę również jedno spotkanie B-klasowe. 
A mianowicie w sobotę po południu na 
boisku D,O.K. IV spotka się T.U.R. z 
Hasmonea. Należy się zatem spodziewać 
zwycięstwa T.U.R-u, który w drugiej 
rundzie rozgrywek B-klasowych ma za 
sobą cały szereg zwycięstw, a ostatnio 
pokonał łatwo Concordiję, 

W C klasie również kończą się me- 
cze, tąk że w niedzielę odbędzie się tyl- 
ko jedno spotkanie grupowe 
Geyerem a Gentlemanem. 


Zwycięzcę tego spotkania trudno wye-; ” 


fiminować, gdyż obie drużyny stoją na 
jednym poziomie. Geyer jest lepszy 
technicznie, ale Gentleman iest drużyną 
twardszą. 

Pozatem odbędzie się pierwszy mecz 


Drużyna wojskowych zdaje się zno- | półfinałowy między mistrzami łódzkich 
wu przeżywać kryzys. Na ostatnim me- grup Stow. im. Słowackiego oraz K, $.lcy Wodnej o godz. 16-6j, 


| 


|gatej imprezy 


| 


— RZL lM 
~ 


Dzień sportu 
na boisku Widzew. Manu faktury 


Jak się dowiadujemy, w nadchodzą= 
cą niedzj.lę odbędą sję na boisku Widz. 
Man. bardzo interesujące zawody Wwe- 


Luxenburg, odepchnął chłopca tak sil- | Wnetrzne - klubowe połączone z trzema 


imprezami w których wezma również 
udzial inne kluby. O godz. 9-ei rano roz- 
poczną się zawody lekkoatletyczne, nar 
stępnie odbzdą się ćwiczenia cielesne 
grupy żeńskiej, zapasy | podnoszenie cię 


żarów, zawody bokserskie. Nastepnie od 


będzje się spotkanie w piłke koszykową 
między drużyną Widz. Man. i Ł. T, 5. Œ. 
spotkanie w hazenę między Widz. Man. 
i Zjednoczone oraz ma zakończenia bo- 
mecz piłkarski miądzy 
Widz. Man. į drużyną Hakoahu łódzkie- 
go. Niezwykle bogato urozmaicony pro- 
gram ściągnie niezawodnie duża ilość 
publiczności do nowego stadionu Widz. 


Manufaktury. 


Pięciobój 
wojskowo-sportowy 
o mistrzostwo wojskowe w Łodzi 


Jak już „Express“ donosił odbył się 
ubiegłej niedzieli w Łodzi na boisku W. 
K. S-u pięciobój wojskowo - sportowy, 
w którym zwyciężył 33 p. p. - 
Szczęgółowe wyniki pięcioboju przed 
stawiają się następująco: I — 33 p. 5 
O. K. I) — 642 pkt.; II — 82 p. p. (O. 
K. IX) — 675 pkt: III — 70 p. (O. K. 
VII) — 725 pkt.; IV — 16 p, p. (O. K. V) 
— 749 pkt.; V — 25 p. p. (O. K. IV) 
899 pkt.; VII — 39 p. p. (O. K. X) — 
1150 pkt.; IX — 64 p. p. (O. K. VIII) — 


pkt, 
Drużyna 33 p. p. jako zwycięska 
otrzymała przechodnią nagrodę dowód 


cy O. K. IV gen. Małachowskieg. Nar” 
stepne trzy zwycięskie zespoły otrzye-: 


mały dyplomy z żetonami. Lczestanicy 
zawodów otrzymali ponadto dyplomy 
amiątkowe. Organizacja oięcioboiu, 
tóra spoczywała w rękach Kierownika 
Okr. Urzędu W. F. i P. W. kpt. Mar- 
szałka, kpt. Janowskiego, por. Wos 
kowskiego, majora Śliwinskiego i in- 
nych, niezwykle sprężysta. Na zawo” 
dach obecny był dowódca O. K. IV gen. 
Małachowski. 


Bieg z przeszkodami 


o mistrzostwo Polski 
W nadchodzącą niedzielę rozegrany 
zostanie w Warszawie bieg z Drzeszko0* 
sami na 3000 mtr. t. zw. stęgpie-chase o 
mistrzostwo Polski. Startować będą w 
tym biegu najlepsi długodystansowscy 
polscy. 


Pięciobój kobiecy 


o mistrzostwo £. O, Z. L. A. 

Jak się dowiadujemy, odbedzie się 
w nadchodzącą sobotę w godzinach po- 
południowych na boisku Widz. Man. pię 
ciobój lekkoatletyczny o mistrzostwo o- 
kręru łódzkiego. 


Sędziowie ligowi 
już wyznaczeni 


Polskie kollegium sędziów delegowa 
ło następujących sędziów na nafbliższe 
mecze ligowe: Turyści—Pogoń p. Ko- 
sicki ze Śląska, Warszawjanka— Czarni 
w. Warszawie dr. Lustgarten. Cracovia 
—Wisła w Krakowie p. Słomczvński z 
Sosnowca, Warta—Garbarnia w Pozna 


między | niu p. Mallow, wreszcie I. F. C.—Polonia 


w Katowicach p. Korngold z Krakowa. 


Zjednoczone, Zawody te zapowiadają sle 
niezwykle interesująco i budzą duże za- 
ciekawienie. Faworytem spotkania jest 
Stow. im. Słowackiego, który jest ze- 
społem bardziej rutynowanym. Mecz ten 
odbędzie się w sobotę na boisku przy uli- 


1168 pkt.; X — 45 p. p. (O. K. II) — 1175 0 


= 


Ostatnia. 
Tonan 


ukorzył się przed Stalinem 
"Moskwa, 19 września. 


Centralny komitet wykonawczy so-, 


wieckiej partji komunistycznej uwzględ- 
nił prośbę Karola Radka o przywrócenie 
go w prawach członka partji. 

Radek podpisał deklarację, w której 
ponownie potępił opozycyjne poglądy 
Trockiego i wyraził gotowość bezwzględ- 
nego podporządkowania się wszystkim 
wskazówkom i żądaniom centralnego ko 
mitetu parfji. 


Rzekomy szpieg 
polski 
skazany przez sądy niemieckie 


Bytom, 19 września, 

Pierwszy senat karny wrocławskiego 
sądu krajowego skazał obywatela polskie 
go byłego fryzjera z Katowic Leona Krzy 
żana, pochodzącego z Rozdzienia na Gór 
nym Śląsku za rzekome usiłowanie szpie- 
fostwa na dwa lata ciężkiego więzienia t 
5 lat utraty praw. 

Rozprawa odbywała się przy drzwiach 
zamkniętych, przyczem Krzyżanowi mia- 
no udowodnić, że od dłuższego czasu był 
funkcjonarjuszem polskiej służby wywia- 
dowczej w Katowicach, 

- Skazanemu zaliczono trzymiesięczny 
areszt śledczy. 


Węgiel polski 
dla Danii 


Gdańsk, 19 września. 

_ Wielki żaglowiec 5-.masztowiec duń- 
ski „Cap Nord" przybył do portu gdań- 
skiego. Duński ten 5-masztowiec jest jed- 
nym z największych statków żaglowych. 
Statek ten przyjmie kilka tysięcy ton wę- 
te polskiego, aby je przewieźć do Kopen 

gi 


Katastrofa 


kolejowa me Włoszech 


Rzym, 19 września 

W dniu wczorajszym niedaleko Rzy 
mu nastaniło zderzenie ekspressu z po- 
ciągiem towarowym. 7 wagonów pocią- 
zu towarowego zostało kompletnie roz- 
bitych. 10 pasażerów ekspressu. oraz 3. 
asobv służby kolejowej zostałv ciężko 
ranne. z 


Rafietowa teglu- 
ża naporwiefrzna 


PROF. OBERTH, 


znany w Europie konstruktor statków 
buduje obecnie — na C zycz 
zlecenie jednego z wielkich towarzystw | go lotniska w St. Cathrin (Ohio), wyda- j Nastąpiła eksplozja zbiorników z benzy- 
filmowych — wielki okręt napowietrzny | rzyła się w oczach wielotysięcznego tł- | ną. Samolot spłonął doszczętnie. 


napowietrznych, 


o t. zw. rakietowej sile napędowej. 


„W Łodzi 4.00 miesięcznie. — Zamiejscowe 5 zł. 


Prenumerata estere Zagranica 7 złotych miesięcznie. 


Odnoszenie do domów 40 groszy. 


Redakcja i Administracja, Piotrkowska 49 


Telefon administracji 22-14— == — — — 


Telefony redakcji 27-24, 36-43, 36-44 


Za wydawnictwo „Republika“ sp. z ogr., odpow. Władysław Polak, 
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Ameryce. 


Nieudana ucieczka więźniów To 


| 


„nn 


W stanie Kansas (U. S. A.) wiele hałasu wzbudziła ucieczka kilku więźniów, którzy po pokonaniu niesłychanych tru- 
dności zdołali wydostać się na wolność. Po kilku dniach uciekinierów schwytano. Zostali oni dodatkowo skazani ma 
; 5 lat więzienia za ucieczkę. Na ilustracji naszej widzimy powrót więźniów do cel 
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Zamordomanie naczef- 


mika policji w Jaryku 


Frsybycie niemieckich. „bombiarzy 
do Berlina — **—* 


Sy 


4! . BEYLE, 
naczelny kierownik paryskiej policji 
kryminalnej, został zastrzelony w tych 
dniach przez osobnika, oskarżonego o 
oszustwo, o którym wydał on złą opinię 
przed sądem. 


W Altonie zaaresztowała policja niemiecka szereg osób podejrzanych o udział 
w zamachach bombowych. Przed dworcem w Berlinie, dokąd zaaresztowanych 
sprowadzono, zebrały się tak licznie tłumy, że trzeba było specjalnych posiłków 
policyjnych, aby wstrzymać napór ludzi i zaaresztowanych przeprowadzić do 
oczekujących samochodów. Zdjęcia powyższe przedstawiają te sceny, któremi 


va 


zaelektryzowany był cały Berlin. Stota angiels Ra 


zaproszona do Sutcji 
Londyn. 19 września 


s 


da piereho marynarki wojennej 0- 
trzymało z Turcji zaproszenie na przy- 


z PESAS 
DN 


Tragiczna inauguracja 


nowego lotniska bycje do Konstantynopola. Zaproszenie 


Nowy Jork, 19 września [lotniska wzbił się w powietrze, runął na- | to zostało przyjęte i w dniach najbliż- 
Podczas uroczystości otwarcia nowe- | gle z niewiadomych przyczyn na ziemię. |szych eskadra złożona z 6 statków wo- 
jeńnych uda się na 9-dniowy pobyt do 
Konstantynopola. Po raz pierwszy od 
mu ciężka katastrofa lotnicza. _ Wpłomieniach znaleźli śmierć pilot/1922 róku flota wojenna Anglii przeje- 


Pierwszy samolot, który z nowego | razem z pięciu pasażerami. dzje Dardanele. 


+ „* ZWYCZAJNE: 10 gr. za wiersz milimetrowy (na stronie 10-szpalt.) 
Ogłosz enia. W TEKŚCIE: 40 gr. za wier$ż milimetrowy, (na stronie 4-szpalt.) 


NEKROLOGI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz. t'zaślub. po tekście 10 zł, Zá 


p Godziny przyjęć redakcji 6— miejsce zastrzeżone specjalna dopłata, Zamiej-scowe o 50 proc. zagraniczne o 1093 proc. drożej. 
po pał. Rekopisów uiezamówio Za terminowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada, Drobne 12 groszy. — Najmaiejszę 
nych nie zwraca się. — — — zł. 1.20, poszuk. pracy 10 groszy. : 


W drukarni „Re publiki” sp. z'ogr, odp. Piotrkowska 49 q 64. Redaktor odpow. Jan Grobelniak. 


